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KURIER WILENf K
wraz z Kurierem Wileńsko - Nowogródzkim

yjraw najważniejsze
spravfa młodych

Jeszcze wczoraj rano, gdy W ih iia  
nie gromadzili się w różn3’ch punk- 
lacli miasta, żeby chociażby przelo
tem zobaczyć na w łasne oczy prze jeż 
ćżającego Marszałka Śmigłego - Ry- 
d>ai utrwalić w pamięci obraz, tego, 
na którym w tej chw ili vszyscy budu 
jit nadzieje dalszej pomvslności naro 
de. nie wiedzieliśmy właściwie, jaki 
akcent zostanie nadany uroczystoś- 
c om wileńskim, jakie znaczenie swe 
mu pobytowi w W iln ie  przypisuje 
s.im Marszałek.

Snuliśm ' tylko wszyscy nieś tu i a 
łc doim sly.

Uniwersylet wileński talk się zvvią 
zał z postaciami największych wo
dzów narodu, Ratorym i Piłsudskim, 
żi podjęcie wspaniałej tradycji tych 
7wiązków duchów vch przez Śmigłego 
Rydza wytyczało kierunek domysłów 
dość w \ raźnie.

Znaliśmy Marszałka Śmigłego ja 
ko wielkiego wojownika, za którym, 
jak cień nieodstępny kroezjło zwy
cięstwo.

Pam iętam y też, że Marszałek Śmig 
ły już jako Wódz Naczelny powie
dział: ,.Gdy trzeba będzie polłlyko- 
wać, polilykować będę ja“ . Powie
dział tak do swych podkomendnych.

Domysły naszes szły więc siłą r/e 
czy w kierunku politycznym.

N e spodziewaliśmy się, że w prze 
mówieniu Marszałka na uroczyste' 
promocji po słowach:

Zaszczytna godność, którą dziś z rąk 
Panów otrzymuję, ma dla mnie szcze 
gólną treść, tym szacowniejszą, łe  god 
nośC oc? Wileńskiego właśnie Uniwer
sytetu pochodzi.

Uniwersytet ten nosi nazwę Stefa 
na Batorego, wielkiego króla wojownl 
La, który wileńskimi szlakami prowa
dzi! swe wojska dla utrwalenia wscho 
dnieh granic Rzeczypospolitej.

przyjdą słowa i akcenty w całym prze 
mówieniu najmocniejsze, poświęcone 
spiawie wychowania Narodu.

W  Ratorj nr i Piłsudskim Marsza 
lek Rydz - Śmigły uczcił w swym pro 
mocvjnym przemówieniu przede 
wszystkim największych, najlepszych 
wychowawców Narodu.

Jeśli można snuć przypuszczenia, że 
obydwaj cl wielcy lurzie przeżyli nie 
jedną bezsenna noc, pełną tragiczne
go napięcia, wpatrzeni badawczo w 
duszę swoje] współczesności

Napewno najcięższe dla Nich prze 
życia, to nie pola bilew, lecz ich mis 
ja wychowawcza.
Tak może mówić ty IŁ o Ten-, \ to  

sam odczuwa w pclni całe brzemię od 
powicdzialności wychowawcy i od tej 
odpowiedzialności się nie uchyla.

Pod lym  względem przemówienie 
Marszałku Rvdza - Śmigłego brio de 
klaratywne. Zwłaszcza, że zamykało 
ono w pewną skończoną zamkniętą 
całość oslalni okres działalności Mar 
szałka, okres odwiedzin korpnraeyj 
ak" Jemickich.

'problem „zorganizowanej wToii“ 
podniesione znacznie przedtem przez 
Marszalka Śmigłego w świetle oslat 
mch stów’ i czynów Marszałka nabie 
ra głębi, piasty czności i wyrazu.

„Zorganizowana wola“  10 nie jest 
zorganizowany przymus. W o la  i przy 
mus wzajemnie się w ylkluc/ają. W ie  
my wszyscy, żc gdzie jest wola, tam 
nu ma przymusu i odwrotnie.

\le to, że ta wola miała być zorga 
nizowaną budziło obawy. Nie wiedzia 
no jak i czynnik odegra rolę organiza 
tora wolij Czekano aż niedopowmdzia 
ną myśł czyny dopowiedzą.

Padło z wielu ust niesprecyzowa 
m dostatecznie, ale budzące grozę 
słowro „totalizm”. Padło w formie 
domysłu.

Zamiast tego słowra usłyszeliśmy 
słowo „wychowanie".

Wybory Rektora U. S. B.
W czoraj Senat U. S, B. dokonał wyborów nowego Hektora. Rektorem 

rostal obrany ks. prof. W7ójch ki.

Prace organizacyjne na wsi 
wileńskiego okrągu OZN.
Opóźnianie się powołania do ży 

cia organizacji wiejskiej OZN. na te 
rei le wojewmdztwa wileńsk.ego spo- 
v dowalo pewną dezorientację co 
do prac organizacvjnvch w powia
tach.

Islntcja.De lam już zespołj organi 
zacji miejskiej uznały za niecelowe 
rozpoczynanie samodzielnej akcji w 
oderwaniu się cd środowiska wiejskie 
go, z którym miasteczka powiatowe 
najściślej są związane.

Prezydium organizacji miejskiej 
OZN. W ilno  uznało tą tendencję za 
słuszną i dąży do stworzenia w powia 
lach mieszanych oddziałów wiejsko- 
miejskich z zastrzeżeniem autonomii 
dla zespołów miejskich.

Ponadto chcąc ułatwić i przyśpie 
szyć prace organizacyjne na wsi, po

kciło  kierownikom powiatowych ze 
spotów  ̂ miejskich rozpocząć przyjmo 
wanie członków' ze sfer wiejskich i 
tworzenie zespołów gminnych zwłasz 
cza lam. gdzie dalsza zwłoka mogła 
bv wyjść na szkodę organizacji.

Z chwilą definiływmego załatwie
nia przez władze centralne obozu 
sprawry powołania do życia okręgu 
wdejskiego OZJś. W ilno  —  tak przygo 
towane ikadiy zostaną przez okręg 
miejski przekazane nowej organiza
cji. Okręg miejski nie zamierza wy-, 
chodzić w swej akcji na terenie wsi 
poza ram y działalność czysto orgańi 
zacyjno - werbunkowej.

Ogólny nadzór nad tą akcją ziem 
łn prezydium organizacji miejskiej p. 
Poczohut —  Odlanickiemu

Ogólne zgromadzenie delegatów
OJCTi WH. T-wa Rozwoju Zifesn Wschodach
Dzis o godz. 9 jn. 30 rano odbędzie 
w małej sali konferencyjnej Wileń  

skiego I rzędu A\ ojewódzkiego ogólne 
zgromadzeni" delegatów kół okręgu 
wileńskiego 1 owarzystwa Rozwoju 
Ziem Wschodnich.

O godz. 11 111. 30 po zakończenhi

ogólnego zgromadzenia delegatów od 
bodzie się posiedzenie Rady G łówuij 
T w a Rozw oju Ziem Wschodnich.

W  związku z powyższy mi poste 
dzenianii przy był dc W ilna p. marsza 
łek Senatu Aleksander Pr., stor.

Uniwersytet Stefana Batorego po 
wdnien być dumny z dalszych słów 
Marszalka Śmigłego:

I gdy znajdujemy się wśród łych 
murów uniwersyteckich, gazie mło
dzież nlelylko kształci się lecz I wycho 
wuje — to muszą się uprzytomnić te 
dwie wielkie historyczne postaci z któ 
rych myśli I przeżyć, walk I wzlotów, 
musiało coś zostać I żyje w duchu u- 
nlwersytetu

Uniwersytet o takiej przeszłości I 
o łak'm duchu najlepiej powinien u- 
mieć połączyć wiedzę z wychowaniem, 
intelekt z charakterem. Umiejętność 
złączenia łych dwóch elementów tak 
wielki wywiera wpływ na rozwój I los 
narodow,
Wszechnicy Batorowoj przypada 

zaszczyt pierwszeństwa wśród innych 
uczelni jeśli chodzi o sprawę wycho 
wania, o połączenie inlelcktu z cha 
rakterem.

Określenie roli wychowania spra 
wy nie wyczerpuje. Trzeba wyciągnąć 
dalsze konsekwencje 7  tego stanowi 
ska. Kio stawia na wychowanie, len 
buduje na młodych. W  wychowaniu 
sprawą najważniejszą jest sprawa 
młodych, tych których jeszcze można 
ww chować.

Trzeba /jednoczyć cały Naród, 
trzeba zorganizować jego zbiorową 
wolę, aby powiększyć potencjał na
szych sił obronnych i rozYVOjowjvh.

Gdzie się to zjednoczenie może do 
konać? Przede wszysilkim wśród mfo 
dych.

Co może się stać ośrodkiem krvsla 
li/acyjnym  tego zjednoczenia? —  
Wódz Naczelny i Armia.

Czy to wszystko jest realne?
Na to pytanie nie d-aję odpowie

dzi, bo kto chciał, ten odpowiedź już 
usłyszał w onluzjaslycznych okrzy
kach młodzieży wita jącej Naczelnego 
Wodza. Piotr Lemiesz.

Ki. M etiał wyiechM 
z Ldiidynu do Polski

LO N D Y N  (Pat). W  p.ątek przed 
południem opuścił Londj n, udając się 
przeiz Belgię do WarszawTy, rumuński 
następca tronu książę Michał. Na 
dwrorcu żegnał go z ramienia Polski 
ambasador B P. Raczyński. Wojewo 
da ks. Michał, zatrzyma się po drodze 
w Belgii.

Żydzi nie zado^oHni
z litewskiej ustawy szkolnej

RYG A  (Pat). Z Kowna donoszą, że 
rówmież i Zj dzi niezadowoleni są z 11 
sławy o szkolnictwie początkowym. 
Na obecnym zjeździe nauczycieli ży
dowskich szlkół początkowych, gre- 
n^alnie slwderdzono ujemny wpływ 
na narodowe wychowanie nowej usła 
wy państwowej o szkolnictwie począt 
koym. Prasa żydowska zajęła wobec 
tej ustawy wybitnie krytyczne stano 
w isko.

Kronika teienraficzna
— SAMOLOT „BOSKI WIATR“ wylądo

wał w Osaka o  godz 12 min. 30 według cza 
su miejscowego, przybywając z Taikoku na 
formozie. Lotnicy przyjęci byli niezwykle ser 
decznie przez olbrzymie Itnniy. Start do dal 
szego J-otu nastąpi nTbawem. W  Tokio sa
molot oczekiwany jest okofo godz. 13 cj.

— SYN ALFONSA XIII CZEKA TRONU 
OD GEN. FRANCO. Byty król Alfons hisz
pański zawiadomił sweyo syna kr. Caradin 
ga, iż cofa mu subwencję miesięczną w wy 
sokości 500 doi. w raz e jego powlórncąo 
riialżcńslwa. W  związku z t\ m hr. Gavadon 
ga oświadczył, iż poślubi pannę Marię Koca 
fort bez względu na to, jakie stanowi-sko zaj 
mie jego ojciec. Mój los jest w ręku genera 
ta Franco —  oświadczył dalej lir Cavadon 
ga i stanowisko rodziny wobec mego maiżeń 
stwa nie ma najmniejszego znaczenia.

Rząd litewski
zawiesił polskie nabfiźtństwa w kościele

sw- Tiójcy
RYGA (Pat). Z Kowna donoszą, że 

władze litewskie zawiesiły nabożeóst 
w »  polskie w kościele św. Trójcy.

Kościół ten oddawna był terenem 
gorszących wystąpień bojówek litew 
skirh, które urządzały podczas pols 
kich nabożeństw demonstracje prze
ciwko ludności polskiej. Ostatnio, pod 
czas Zielonych Światek, w kościele 
św„ Trójcy nabożeństwa polskie nie 
mogły się odbyć.

W  pierwszym dniu świąt o godz. 6

rano, podczas śpiewania chóru poi 
skiego, przybyły autobusami bojówki 
liiewskie, które zaintonowały pieśni 
litewskie. Nabożeństwo zostało przer 
wane, a Gumy wiernych Polaków opu 
śoily kościół. W  drugim dniu świąt w 
czasie nabożeństwa przeznaczonego 
dla Polaków, odbyło się nabożeństwo 
litewskie. Dzięki karności 1 dyseypli 
nie Polaków, którzy nic dali się spro 
wekować, nie doszło do żadnych 
zajść.

Nowy proces kłajj.edzian w Kownie
RYG V (Pat). Wczoraj w Kownie 

rozpoczął się wielki proces przeciw 14 
kłajpedzianom, oskarżonym o szpie
gostwo

Są to przeważnie urzędnicy celni, 
pocztowi i samorządowi narodowości 
niemieckiej, którym akt oskarżenia 
zarzuca otwieranie ważnych listów -

przesyłek, celem zapoznania się z ich 
treścią w celu informowania obcego 
państwa ościennego.

Stwierdzono, że centrala szpiegów 
sika znajdowała się w magistracie klaj 
pedzkim. Przewódca lej organizacji 
szpiegowskiej i wielu jej członków 
zbiegło do Niemiec.

Francja i Anglia dażq do zawieszenia 
walk w Hiszpanii

URI KSELA (Pat). Z do&rego /ród 
ła donoszą, iż rząd francuski poinior 
mował gabinet brytyjski, że przyjmu 
je zasadę zawieszenia działań wojen 
lijeh  w Hiszpanii, aby umożliwić wy 
cofanie się ochotników cudzoziem
skich.

W czasie rozmów, jakie odbył młn. 
Iii Jbos ostatnio w Londynie, uznano, 
że odwołanie ochotników mogłoby 
być przeprowadzone tylko wówczas, 
gdyby zawieszono walki. W  związku 
/ tyin gabinet londyński w ziąl na sie 
bio zadanie przedstawienia tej spra

wy rządom zainteresowanym, a w  
szczególności rządom niemieckiemu 1 
w łaskiemu.

LO N D YN . |Pat). Jak donosi ,,Mor 
ning Post“ gabinet brytyjski uzyskaw 
szyT już yt zasadzie zgodę rządu fran 
ruskiego na propozj eję zawieszenia 
działań wojennyeJi w Hiszpanii, oeze 
kuje obecnie przystąpienia do tych 
propozyeyj Sowietów, Niemiec i 
Włoch, ażeby podjąć kroki u rządów* 
Rurgos i Walencji. Dziennik dodaje, 
i/ mimo to plan ten wydaje się obee 
nic mało praktyczny.

Owocna praca
nsd pogłębieniem przyjaźni palsko-łafewfkfej

W A R S Z A W A  (Pat). W  pięknej sa 
li klubu urzędników polskiej służby 
zagranicznej przy ni. ( Małachowskie
go odbyło się doroczne zebraie towT. 
polsiko - łotewskiego, którego preze 
sem honorowym jest Marszalek ł d- 
ward Śmigły-Rydz.

Prezes towarzystwa sen Z. Recz 
kowicz, w zagajeniu zebrania wezwał 
do uczczenia zmarłych yt ostatnim ro 
ku członków towarzy stiva 5 p. Mar 
ty Celmins, żony b. premiera Łotwy, 
zasłużonej działaczki na polu zbliżę 
nia obu narodÓYY oraz ś. p. Konst. 
Rcnczewskiego, prof. architektury u- 
niwersytetu ryskiego i rzeźby yv aka 
di mii sztuk pięknych.

Jak wynika z przedstawionego 
przez zarząd sprawozdania, toYY’arzyst 
y\'o. liczące z górą półtorej setki człon 
kÓYV, rozw ija ło  żywą działalność w se 
kejach kulturalno - oświatowej i mło 
dzieżoYYcj. W ystępy chóru i artystów 
łr.teYYskicli w' Warszawie, Yvystawa

sztuki łoteYY-skiej yv Zachęcie, wzajem 
ne w izyty  dziennikarzy obu krajów, 
pobyt studentÓYY- na praktykach waka 
cyjnych, akademie i odczyty', zarieś 
nia ją więzy przyjaźni i wzajemnego 
ziozumiema.

PoYyażną zasługą towarzystwa jest 
rÓ Y Y m ie ż  opracoYvanie słownika po l
sko - łoteYYskiego i łotewsko - polskie 
go, nad którym praca się ma ku koń 
cowi.

SpraYY'0/dan.ie zarządu przyjęto o 
klaskami. Po udzieleniu ustępującym 
YYfadzom absolutorium, zarządzono 
YYvborv. W  skład nowego zarządu we 
szli: radca U. Alboltms, rektor W ł. 
Antoniewicz, sen. Z.-Beczkow icz, asy 
slent W . W . P. Eug. Ducli, senator J. 
EYverl, prof. M Ilandelsman, radca 
B  KościałkoYYski, dyr. T. KoYvalski, 
piof. J.  KrzyżanoYY-ski, prof. W ł. Ma 
liniaik, L . Pollelieim, radca W . Rosiń 
ski, prezes W ł,  Sołtan, dvr. W  R 
Trzeciakowski i red. J .  W iewiórski.

O f i r a d g  Segntis
21 po południu odoyło się plenarne 

posiedzenie Sejmu, poświęcone pierw
szym czytaniom szeregu rzędowych pro 
jektów ustaw.

Marszałek poda! do wiadomości izby, 
że dnia 25 marca rb otrzymał od b. mi 
nisha skarbu prof. Wł. Zawadzk.ego pis 
mo w zwięzku z krytykę, jakiej poseł Dę 
bicki poddał Dostępowanie p. Zawadz
kiego, jako ministra skarbu Pismo to na 
polecenie marszałka odczytane ■ zos!a!o 
ptzez urzędujęcego sekretarza Sejmu.

Z kolei marszałek zawiadomił, że dn. 
20 maja b otrzymał z kancelarii cywil
nej Prezydenta Rzplife) zawiajomienie, 
że dnia 15 maja rb. P. P-ezyden! Rzeczy 
pospolitej powołał z pośród kandyda
tów na sędziów i zastępców sędziów łry

bunału sianu wyDranych przez Sejm i Se 
nal.

Marszałek doniósł następnie, że poseł 
dr Zdzisław Slroński pismem z dnia 21 
maja rb. zwrócił się do n ego o sk.era 
wanie do sędu marszałkowskiego spra
wy zarzutów, podniesionych przec:wko 
niemu przez prasę w zwięzku z jegc 
ustępiemem ze stanowisko prezydenta nr 
Stanisławowa Spiawę tę marszałek skie 
rował do sędu marszałicowskiego.

Z kolei izba przystęp la do oorzędku 
dziennego. Po pierwszym czytaniu odes 
lano do oJpow.ednlch ko.uNyj" 5 projek 
lów ustaw.

Następnie marszałek, zamykajęc Dosie 
dzenie zawiadomił izbę, iż wpłynęło »z* 
rp.n in t e r n a la c v i  DOSelskich,
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Oskarżeni zmieniają zeznania 
złażone w śledztwie*

KRAKÓW, JPATJ. —  W  trzecim dniu 
/ozp~awy przeciwko 49 oskarżonym o u- 
dzlał w zajściach myślenickich, pierwszy 
zeznawał

M a r ia n  w ą c h a ł a ,
siu de. I I roku prawa.

Jak wynika z Jego zeznań, o zamiarze 
Doboszyńskiego najścia na Myślenice nic 
nie wiedział. Według jego relacyj  ̂przed 
stawiało się to w sposób następujący:

Na kilka dni przed tym Doboszyński 
zawezwał go do swego mieszkania I pro 
sił, by z nim razem wziął udział w objef 
dzie pow myślenickiego Miały być wow 
czas wygłoszone referaty, m. In oskerżo 
ny Wąchała miał mówić na temat „Fi on 
tu Ludowego". Dn. 22 czerwca wyjechał 
do Chorowic gdzie przybył o godz. 17. 
Doboszyńskiego zastał w łóżku. Po króf 
klej rozmowie Doboszyński powiedział 
mu, że da mu 3 ludzi, z którymi ma iść 
do Porędy 1 tam czekać na niego. Roz 
mowa trwała dwie godziny, nie było jed 
nak movy o najściu na Myślenice.

Po kolacji, przed godz, 22 przyszło 
trzech ludzi. Znał |ed.iego z nich, Galaia, 
dwóch Innych poznał dopiero później. 
Mieli ze sobą przygotowaną żywność. —  
Nie wzbudziło to w nim najmniejszego 
podejrzenia, gdyż myślał, że pozostaje 
to w związku z dłuższym objazdem po 
powiecie Zresztą wierzył Doboszyńskie- 
rnu i gdyby n.u kazał coś zrobić, toby Ic 
zrobił. |i oprosił przytem Doboszyńskiego , 
o mapę, gdyż Jako podchorąży rezerwy, 
w mapie się orientował.

Wyruszyli wieczorem Po drodze zat 
rzymall się trzy goJztny w Mogilanach, 
gdzie oskarżony Romek zakupywał drze 
wo. O godz. 1 wyruszyli w stronę Po
ręby. Szli całą noc Przeprawili się przez 
Rabę, według wskazówek górali wbród. 
Potem doszli aż do samej Poręby, gdzie 
zatrzymali się u Burkafa około godz. 6 
rano. Ponieważ byli zmęczeni, pokrzepili 
się. Następnie ooszli na skraj lasu I tam 
spali. Po obudzeniu się Wąchała widział 
Doboszyńskiego z grupą ludzi. Kto był 
w lej grupie, obecnie nie pamięta Dobo 
szyński opowiedział mu wówczas o wy 
padkach w Myślenicach.

Tu oskarżony oświadczył, że poszedł 
do Poręby, by wykonać swój obowiązek, 
jaki na ńlego nakładało należenie do 
Stronnictwa Narodowego „Nie podejrze 
wa.em —  oświadcza —̂ aby Doboszyń- 
sKi szedł na Myślenice". Wówczas, gdy 
dowiedziałem się. co się słało w Myślę 
nicach, powiedziałem mu, że nie mam za 
miaru brać udziału w dalszej aiccji, uda 
łem się do Burkafa, gdzie pozostałam do 
końca. Podczas swego pobytu słyszałem 
strzały. Stwierdzam raz jeszcze, że nie 
brałem udziału w strzelaniu, co mogą za 
świadczyć Burkat I jego żona.

Następnie prosił Burkafa, by odpro
wadził go do Zakliciyna. Przyznaje, że 
chc*ał przejść niepostrzeżenie, gdyż bał 
s:ę spotkania z policją, z tego względu, 
że jako członek stronnfclwa narodowego 
mógłby wpaść w podejrzenie Pierwszy 
p ,.roł policji, który go spotkał, przepuś 
cił gr po wylegitymowaniu. Wieczorem, 
gdy chciał powrócić do Krakowa, został 
zatrzymany przez policję I odstawiony 
naSłosttrunek w Myślenicach, gdzie nas 
łąpiło pierwsze przesłuchanie.

Następnie zeznawał
ANDRZEJ GALATA, 

drobny handlarz, wspólnik straganu z 
Brożkiem Zeznania jego nie wnoszą nic 
nowego. Opowiada mniej więcej to sa
mo, co Wąchała jak przyszedł do Dobo 
szyńskiego. jak razem wyruszyli do Po
ręby. Opowiada rasłepnie _ szczegóły 
swej rozmowy z Doboszyńskim. Zeznaje, 
że Doboszyński, dając mu zlecenie na fę 
wyprawę do Poręby, powiedział: „w Po
rębie będzie wiec". Jeśli chodzi o sam 
pobyt w Potęble, to Gaiata opowiada, iż 
po przybyciu z Myślenic grupy Dobo- 
szyńsklego, przyłączył się do niej, póź
niej jednak położy! się w lesie spać, I 
dopiero obudził się, gdy usłyszał hałasy. 
Zobaczył poheję I zaczął uciekać.

Przewodniczący zapytuje, czy mial ka 
rabin. Oskarżony odpowiada, że r.ie miał.

PRZEWODNICZĄCY: „Dlaczego Bro 
żek opowiada, źc pan od niego odebrał 
karabin!"

OSKARŻONY: „Prawpodebonie przez 
złość". Dalej zeznaje, te słyszał strzały

Rozkfod jazdy pociągów
ważny od 22 maja 1937 r. w Wilnie

Od 22 maja, jak corocznie od maja ooowięzuje nowy rozkład pociągów, Po
niżej podajemy czas pociągów bezpo średnio odchodzących z Wilna i przycho
dzących do Wilna. Czas pociągów po spiesznych podajemy grubszymi cyframi:

POCIĄGI ODCHODZĄCE Z WILNA. 
Do Warszawy: godz. 8 m. 13, godz.

16 m. 05, godz. 21 m. 20, godz. 23 m. 08. 
Do Grodna: godz. 4 m. 35, goaz.

17 m. 55.
Do Lwowa: godz. 8 m 20, godz.

18 m. 30.
Do Land w<.ro wa: godz, 0 tr. 01, (tylko 

w święta i dnj poświąteczne), godz. 
4 m. 50 (tylko w dni robocze), godz. 
7 m. 30 (w święta do Zawias), godz. 
9 m. 30 (w dni robocze do Zawias), godz.
12 m. 15, godz- 17 m. 40.

Do Zawias, godz. 5 m, 40 (tylko w 
dęi robocze), godz. 7 m. 30 (tylko w 
święfa), gedz. 9 m. 30 (tylko w dni ro
bocze), godz, 14 m. 00, godz 15 m 38 
(tylko w dn: robocze prócz sobót), godz. 
50 m 20

Do Rudzlszek: godz. 15 m. 20, godz. 
18 m. 58.

Do Oran: godz. 14 m. 35.
Do Lidy: godz. 14,00, godz. 15 m, 35, 

godz. 18 m. 58, godz. 23 m 59 (tylko w 
święta)

Do Jaszan: godz, 8 m. 45, godz.
13 i 30, qodz. 16 m. 55, godz. 20 m. 35, 
godz. 23 m. 59 (w święta do L,dy).

Do Zemgale: godz 8 m. 05, godz. 
17 ,n. 4"> godz. 22 m, 45.

Do odbrodzia: tylko w soboty:
godz. 19 m. 55.

Do Łyntup: goaz. 7 m. 20 (tylko w 
swię'a od 6 VI do 15. IX), gedz. *6 m. 53 
(tylko w święta do 5.IX).

Do Królewszezyzny godz. 8 m. 20 
(przez AAolodecznoj, godz. 15 m 30 
(i do Nowoświęciart), godz. 23 m. 59 
(przez Podbrodzie).

Do kdołbunowa: godz. 5 m. 35.
Do Ząbek: godz. 8 m. 38 (w dni ro 

boczę do Po.ewacz, w swiefa od 23.V do 
2o.lX ja ko osob.).

Dc WllajkI Pow.: qodz. 15 m. 13.
Do Olechnowicz: godz. 23 m 00.
Do Nowo-Wilejklr godz 4 m. 50 (tyl

ko w dni rob), g. 5 m. 35 g 7 m. 35, g. 
9 m, 25, godz. 10 m. 35, qodz 11 m. 35, 
gcHz. 12 m. 30, godz. 13 m. 30, godz.
14 m. 25, godz 16 m 00 godz. 16 
m 35, godz 18 m, 26, godz. 19 m. 20, 
godz. 20 m. 35, godz. 21 m 25, g^dz. 
22 m. 16.

POCIą GI PRZYCHODZĄCE DO WILNA.
Z Warszawy: godz. 7 m. 05, godz.

7 m. 45, godz. 1 7 m. 23. godz. 22 m. 32.
Z Grodna: godz. 11 m. 55, godz.

23 m. 55.
Ze Lwowa: godz. 11 m. 55, godz.

22 m. 20.
Z Landwarowa: godz. 0 m 57 (tylko 

w św.ęh i dni poświąteczne), godz. 5 
m. 45 (tylko w dni robocze), g 8 m. 30 
(tylko w dni robocze), godz 10 m. 25, 
(tylko w dni świąteczne), gc.dz. 13 m. 13, 
godz 18 m 46

Z Zawias:'godz, 7 m. 20 (tylko w dni 
robocze) godz. 9 m. 10 (tylko w dni 
świąteczne), godz. 11 m. 10 (tylko w dni 
robocze) godz. 15 m. 40, godz. 19 m. 18 
(tylko w dni robocze piócz sobót) godz 
22 m. 12.

Z Rudzlszek: godz. 17 m 37, godz.
21 m. 00

Z Oran: godz. 18 m, 20.
Z Lidy: godz. 4 m. 10 (tylko w dni 

poświąteczne), godz, 7 m. 18, godz. 17 
m. 33, godz. 18 m, 53.

Z Jaszun: godz. 1 m 18 (piócz dni 
poświątecznych), godz. 10 m 10, godz.
15 m. 20, godz 18 m 03, godz. 22 m. 50. 

Z Zemgale: godz. 7 m. 53, godz.
15 m 40, godz. 22 m 50.

Z Podfcrodzla: g o v . 22 nu 22 (kurs 
do 5. IX).

Z Łyntup: godz. 11 m 50 (tylko w 
święta od 6 VI do 5. IX.), godz. 22 m.
22 (tylko w święta)

Z Królewszezyzny: godz 7 m, 30 (ra 
zem i z Nowo-Święcian), godz. 15 m. 3C 
(przez Podbrodzie), godz. 18 m. 15 —. 
(przez Mołedeczno).

Ze Zdołbunowa: godz. 20 m. 53.
Z Zlabek: godz. 20 m. 30 (w dni ro 

boczę z Polewacz).
Z Wilejki Pow.: godz. 22 rr> 05.
Z Olechnowicz: godz. 6 m. 55.
Z Nowo-Wilejki: godz. 5 m. 30 (*yl 

ko w dni robocze), godz. 7 m. 45 (tylko 
w dni robocze), godz. 8 m. 38, godz. 10 
m. 08, godz. 11 m. 18, godz. 12 m. 18, 
godz. 13 m. 14, godz 14 m. 14, godz.
16 m. 15, godz. 16 m, 44, godz. 17 m, 35, 
godz. 19 m. 08, godz. 20 m. 04, godz. 
21 m. 15, godz. 23 m. 18, godz. 23 m. 50.

w czasie akcji. Podczas ucieczki pochwy 
eony został przez policję.

W  dalszym ciągu zeznaje
STANISŁAY/ PACHEL,

robotnik.
Opowiada on o przebiegu nń.icia na 

Myślenice, nalomiast nie nie mówi o 
swoim w nim udziale. Oskarżon, 'j i  -3 
zaprzecza, jakoby demolował sklepy.

Na dalsze pytania przewodniczącego 
wyjaśnia, że miał przez chwilę karaDin, 
jednakże w Porębie nie używał go

Ponieważ dalsze zeznania I wyjaśnię 
nla oskarżonego sa sprzeczne, odczyta
no jego zeznania, złożone podczar śl dz 
twa, z których wynika, że Pachel brał u- 
dział w zbrojnym starciu. Karabin otrzy 
mał od Pryka. Oskarżony zeznał, li fcroń 
palną widział u Michała Pałki, Wojciecha 
Brożka I Antoniego Piszczka, bagnet po
siadał Stanisław Pałka.

Prokurator zapytuje oskarżonego, dla 
czego obawiał się ucieczul, czy dlatego, 
jak zeznał w śledztwie że do niego bę 
dą st-zelali jego towarzysze! Oskarżony 
nie odpowiada wyraźnie, jednakie z upo 
rem twierdzi, ii miał zamiar uciec po ak 
cjl bezpośrednio po najściu na Myśienl 
ce, jednaże obawiał się tego.

JÓZEF BULARZ, 
roLoinik, zeznaje, iż o zbiórce w Choro 
wicach powiadomił go jakiś nieznajomy. 
Stawił się tam, lecz przyznaje, że sam nie 
wiedział poco. Dziw*! się bardzo, gdy zc 
baczył później karabiny. Sam również 
posiadał karabin, Jednakże w Poiętie 
rle używał go, gdyż komuś go oddał. 
W  czasie ucieczki dywersanlów z Poręby 
został ranny I przez '/ tygodni chorował.

Ponieważ Bulsrz.daje sprzeczne zez
nania, odczytano protokół zeznań Jego 
ze śledztwa, z których wyniKa, iż w Po 
rebśe brat udział w akcji dywersanlów z 
kaiabinem w ręku Broń 1 naboje otrzy 
mał od Jednego z członków bandy, a w 
czasie utarczki wręczy! karab:n nieznane 
mu towarzyszowi. Z zeznań tych dalej wy 
nika, Iż miał on ochotę w/cofać się z ak 
cjl już za Myślenicami, iccz jeden z ucze 
s<nikow zagroził mu „kropnięciem w *eb

STANISŁAW PAŁKA, 
robotnik, przyznaje ii był w Chorowl- 
cach, Myślenicach oraz w Porębie, Jed
nakże jaki brał udział w tej SDrawie po 
mija milczeniem. Twierdzi poza tym, Iż w 
demolowaniu sklepów nie uczestniczy! 
Do posiadania broni nie przyznaje się. 
Ponieważ I tego oskarżonego zeznania 
są sprzeczne, odczytano protokół śledz 
twa. w którym oskarżony przyznaje się do 
posiadania latarki policyjnej I bagnetu, 
pochodzącego z posterunku w Myśleni
cach. Prokurator zapytuje oskarżonego 
czy słyszał, li Inż. Doboszyński groził, 

! U  kło będzie uciekał, słrzeil mu w łeb! 
Pachel zaprzecza, jednakie dalej przyz
naje. Iż móm'li mu Inni towarzysze, li lak 
istotnie Doboszyński miał r.iówc. Na dal 
sze pytana- dotyczące zabrania przez nie 
go dwóch marynarek ze zdemolowanych 
sklepów do czego przyznał się y- śledź 
iw;e — oskarżony daje odpowiedź prze 
czącą.

JABUB KOLASA, 
robotnik, słyszał, Jak Dobou/ńskl powie 
dział przed Myślenicami, „że trzeba e_ 
molować sklepy". Jakie instukcje wyda 
wał Doboszyński co do napadu na pos‘e 
runek policji państwowej dokladr łe nie 
wie, r d f i  nie słyszał. Bezpośredi,'ego 
udziału w akcji nie brał. Widział tylko 
wychodzących .udzi z posterunki policji 
państwowej, którzy nieśli karab'ny. Lu 
djl tych jednakże nie rozpoznał, ipowla 
da ‘.alej o rozbrojeniu posterunkowego 
świecha którego wyprowadzili aż do mo 
stu na aRbie. Ma pytanie prokuratora, 
czy w czasie wymiany strzałów widział 
oskarżony Inż. Doboszyńskiego strzelają 
cego. Kolasa odpowiadał, ii teqo sobie 
nie przypomina. Wobec tego odczytano 
odpowiedni ustęp jego zeznań, w któ
rym powiedział w czasie śledztwa, l i  Do 
bozzyńskl posiadał rewolwer I z niego 
strzelał. Odpewt.dająe na dalsze pył: 
nia prokuralora, Kolasa kategorycznie 
twierdzi, że Doboszyński grozit strzela
niem do uciekających.

Dalej zeznaje
JAM LELEK, 

robotnik, który wyjaśnia, w jaki sposób 
Doboszyński rozdzielał dywersanlów 
przed najściem na Myślenice. Na pyta
nie prokuratora, czy słyszał. Iż Doboszyń 
skl powiedział, że jak się kłoś oddali, to 
mu „kropnie w łeb" —  putwierdza, li 
tak było.

Następnie adwokat Pozowski w Imie
niu 1-tu oskarżonych, pozostających w 
więzieniu wniósł prośbę o wypuszczenie 
Ich na wolność, motywując to tym, że 
złożyli oni juz zeznania i te nie zachodzi 
obawa ukrywania się lub ucieczki.

Po przemóweidu prokuratora, sąd od 
dal wniosek obrony.

Premier Siesrir. odrzuca pośrednictwo
W A L E N C JA  (Pat). Prem ier Neg- 

lin  ©świadczył wczoraj dziennika 
rzom zagranicznym, że wszelkie pro

pozycje pośrednictwa w konflikcie hi 
szpańskim zostaną odrzucone.

UocLalkowy butlzi-st miasta 
es a iitwertycje

Na ostatnim posiedzeniu kolegial 
mym Magistratu uchwalony został bu 
dżet dodalkowy na rok 1937-8, Bud
żet dodatkowj posiada charakter wy 
łącznie inwestycyjny i powstał w 
związku z przyznanymi miastu sub
wencjami, dotacjami i pożyczkami 
klóre ze w zględu na wczesny termin 
uchwalenia tegorocznego budżetu 
zwyczajnego nie mogły być w nim 
uwzględnione i tym się tłumaczy ko 
nieczność sporządzenia budżetu dodat 
kowego zamyka się on sumą 959,735.

SLrona dochodowa budżetu dodat 
kowego składa się z 2-ch zasadni
czych działów:

I. Nadwyżlki budżetowe z ub;e- 
głych okresów wynoszące zł. 252735.

Na sumę tę składają się: 1) nadwy żka 
budżetowa z r. 1935-6 —  5,300 zł. i 
2) nadwyżka budżetowa z r. 1936-7 —< 
247,435 zł.

II. Dotacje i subwencje przyzna 
ne miastu na różne roboty inwesty
cyjne przez Fundusz Pracy, Polski 
Bank Komunalny i W ileński Urząd 
Wojewódzki w sumie łącznej 707.000 
zł. Dotacje przyznane przez Fundusz 
Pracy wynoszą około 90 proc. ogółu 
sum tego działu.

Uchwalony przez Mngistrata Bud 
żet dodatkowy będzie jeszcze przed- 
miotem rozważań Kom ijji F.nonso- 
wo-Go.spodarczej, po czym pójdzie na 
Radę Miejską.

3 pożyczki v  Funduszu Pracy zaciąga Wilno
Zarząd miasta postanow ł zaciąg

nąć w Funduszu Pracy kilka poży
ci ek częściowo w formie materiałów', 
częściowo w gotówTce. Pożyczki le zu 
żyłkowane zostaną na cele inwcslycyj 
ne i zatrudnianie bezrobotnych.

I  lak postanowiono zaciągnąć po
życzki: w kwocie 180,000 złolych w

postaci materiałów na inwestycje dro 
gawe. A

Pożyczkę materialną w kwocie'
130.000 złotych na roboty wodo<iągd 
wo kanalizacyjne.

Pożyczkę gotówkov ą w kwocie do
250.000 złotych na roboty wodoc:ągo 
w o-kanalizacy jtne.

Jak będzie wyglądać ul. I Baterii
Miejskie Biuro Urbanistyczno opra 

cowalo plan regulacji ul. 1 Baterii. Po 
dług tego projektu zamierzone jest 
utworzenie placu przed gmachem To 
warzystwa Przyjaciół Nauk przez od
powiednie ukształtowanie budynków 
po obu stronach.

Skasowany ma być zauł. Gazowy 
na odcinku od ul. Lelewela do prze

cięcia ul. św. JaKubską.
Zostanie utworzony pas zieleni mię 

dzy rzeką W ilią , a ul. św. Jakubską.: 
W  tym celu zniesione zostaną zabudó 
wania przy zbiegu uuc W ileńskiej ł 
I  Baterii oraz składy położone przy 
Ui. św. Jakubskiej.

Wstępne roboty rozpoczną się w 
r. b.

Prawosławny odpust w 2yrowkach
W  dniu 20 bm. w Żyro wicach od 

bywał się doroczny odpust prawo
sławny w związku ze świętem eudow 
nego objawienia obrazu Matk Bos
kiej Żyro wieki- j.

Na odpust przybyli J. E . Ks. Bis 
kup Grodzieński Sawa oraz k il
kudziesięciu duchownych prawosław 
nych i pątnicy w ilości około 20 ty 
sięcy osób z różnych miejscowości po 
wiatu Słonimskiego oraz z powiatów 
sąsiednich Procesje religijne przyby 
ty  między in. 1 powiatów: baranowic 
kiego, nieśw ieskie-go, stotpeckiego, no 
w ogródzkiego, wołkowyskiego, pru- 
żańskiego i kosowskiego. Dzisiaj J.  E .

ka. biskup Sawa odprawił uroczyste 
nabożcńtwo i wygłosił podniosłe kąza
nie.

Zainteresowanie uroczystościami 
religijnymi wśród ludności prawosław 
re j potęguje się z roku na rok, czego 
dowodzi silnie wzrastająca frekwen* 
c j l wiernych.

Ilość pielgrzymek wciąż wzrasta', 
nadchodzą jeszcze pielgrzymki z od 
ległych miejscowości.

W  dniu 20 bm Ks. Biskup Sased 
podejmował obiadem obecnych w Z? 
rowicach przedstawicieli władz pań 
slwowych i duchowieństwo przybyłe 
na odpust.

Króiewsk>eni'j Uirwersytetow; w Be!oradzie 
-  Szkoła Nauk Politycznych w Wilnie

Dzisiaj rano siaduje z iofn.ska w War 
szawie samolot Warszawskiego Aeroklu
bu Akademickiego, odbywający lot pro 
paqandowy na Batkany.

W  związku z tym w dniu 17 bm. w 
Szkole Nauk Politycznych w Wilnie odoy 
•o się uroczyste przekazanie ryngrafu i 
adresu p. Dowgielewiczowi, który z ramie 
nia P A. Z, Z M. „Liga" bieze udział 
w tym locie. Pięknie wykonany ryngraf i 
adres ufundowali Szkota Nauk Politycz
nych oraz organizacje akademickie z fe 
renu szkoły,

Po okolicznościowych przemówie
niach, nacechowanych serdecznością do 
Braci Słowian na Bałkanach, nastąp 1 
sam akt przekazania adresu. Adres ma 
treść następującą:

„Królewskiemu Uniwersytetowi w Bel 
gradzie —  Szkoła Nauk Politycznych w 
Wilnie staropolskim zwyczajem przesyła 
w darze niniejszy ryngraf z wyrażam? ser 
decznych życzeń pomyślnego rozwoju 
ł owocnej pracy dla krńfewstwa Jugosła 
wll I całej Słowiańszczyzny".

(Podnisali): (—) Prof. Dr. Stanisław

Wybarv w Zedązłu
L i t e r a t ó w

Wczoraj o godz. 6 w-ecz. odbyły 
się wybory władz w Zw. Literałów wi 
leńskich. W yb o ry  dały wynik nastę
pujący: T. Łoipalewski (prezes), W . 
Dobaczewska (wiceprezes), J.  Bujni 
cki (sekretarz), K. Łęczycki (bibliole 
karz), J  Maśliński (skarbnik).

Komisja rewizyjna: Pr. Srebrny, 
H. Hohendllngerówna, J .  Batorowiez.

Sąd honorowy: Prof. K. Górski, E . 
Masijewska, J. Putrament.

Delegaci na zjazd do Warszawy: 
Prof. Górski i  J .  Maśliński.

Kętrzyński, Prezes Instytutu N. B, E. W., 
(— ) Dr. Władysław Wielhorskl, Dyrektor 
Szkoły Nauk Politycznych w Wilnie.

„Bratnim organizacjom akademickim 
' na terenie Królewskiego Uniwersytetu w 
j Belgradzie, organizacje akademickie 

czynne na terenie Szkoły Nauk Politycz 
nych w Wilnie, przesyłają swoje odz.iakl 
w dowód braterstwa i przyjaźni".

Wilno, maj 1937 r.
(Podpisali): (— ) Bolesław Milewsid, 

Prezes Bratniej Pomocy S.N P.( (—) Mścl- 
sław Olechnowicz, Prezes Polskiej Aka
demickiej Korporacji „Orientla" (—) Mi
chał Stankiewicz. Prezes Koła Turkolo- 
gów St. S N. P., (—) Helena Suchodol
ska, Prezes Kola Nadbałtykl St. S. N P.

Wśród licznie zebranej młodzieży a- 
kademickiej uczelni, zauważyliśmy przed 
stawicieli miejscowego soołeczeńsfwa 
muzułmańskiego, którzy, jak się dowiadu 
jemy, wysłali także podoone adresy do 
Muzułmańskiej Szkoły Teologicznej w 
Skoplii i Sarajewie.

St Merło.

Prof Teodor Royssen 
w Wilnie

W  dniu wczorajszym bawił w M il 
nie Prof. Teodor Ruyssen sekretarz 
generalny Międzynarodowej Unii Sto 
warzyszeń L ig i Narodów, zaproszony 
przez W ileński Oddział Polslkiego A 
kademickiego Związku Zbliżenia*Mię 
dzynarodowego Liga.

Profesor Ruyssen wygłosił odczyt 
p. t. „Kryzys bezpieczeństwa zbioro 
wego“  W  sali Szok łj Nauk Pnlitjcz 
nycli w W iln ie.
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Czerwona mgła
zdmuchnięta ptins! Ang! ę

Podczas tegorocznych Zielonych 
Świąt, prasa i radio całego świata, 
przyniosły wiadomości o nagłym prze 
silenia gabinetowym w Hiszpanii rzą 
dowej, lub jeśli kto wo'i, a co rzeczy
wistości bardziej odpowiada, w Hisz
panii „czerwonej*1.

Dotychczasowy premier i minister 
wojny p. Largo Caballero podał się 
dc dymisji, nota benc nie z własnej 
woli, a naciśnięty przez przerażone 
jego polityką ezyni.iki decydujące.

Pan Caballero, chociaż wszedł do 
r,ądu z ramienia socjalistów, chlubił 
się mianem „hiszpańskiego Lenina**, 
aby jednak miano to nie pozostało 
tylko m-anem, ex-premier od począt 
ku sprawowania rządów wziął tak 
Ostry kurs na.. Związek Radziecki, 
t i  w słonecznej Hiszpan1’ zaczynało 
się robić „isfienno rusko**.

Na wytłumaczenie p. Largo Cabal
lero trzeba stwierdź *<5. że w wielu w y
padkach na odcinku flirtu ze Związ- 

. kiem Radzieckim stawiano nie tylko 
premiera ile ministra wojny przed... 
faktem dokonanym, no. a oczywiście 
trudno wymagać aby premier nie ak 
ceplował tego co robi minister wojny, 
zwłaszcza gdy obie te godności spo
czywają na barkach tego samego czło 
wieka,

W ięc  p. Caballero jalko minister 
.  w ojny chętnie czerpał pełnymi garś- 

ciam nie tylko wojenny sprzęt so- 
w :ecki. ale również korzystał z obfite 
go materiału ludzkiego w postaci ofi 
cerów i speców sowieckich. \ p. Ca- 
ba H erg jako premier te ,,iŃ»nz»koje“  
akceptował...

V\ e vsz\stkieh innych, analogicz
nych wypadkarh. na tym sprawra była 
ł»y yyczcrpana, ale Z wiązek Radziec
ki, dostarczając nota benc za gofów-kę 

m 1 1 yyyplaeaną broń, amunicję i 
'dzi. aifS na chwilę nie zapomniał o 

..świętych słowacli Lenina, który 
tak pięknie prorokował przyszłość 
Hiszpanii Związek Radziecki pospo
łu z Komintcrncm postanowił leni- 

. now e pi orocfwa przemienić w rzeczy 
m isUśe. I oto, mając tak świetną oka 
*#■ P rzy j iznego premiera, krem- 
mskic „spece** na gwiałt przekabacali 

fi.tgicziią Hiszpanię na jakiś „Ibery ji 
ski Związek Radziecki*.

•iiflno w tak lakonicznym artylku 
le strescii chociażby, wszystkie obja
wy „sowietyzacji“  półwyspu Pirenejs 
kiego, a właściwie j ego części rządo
wej. Nałomiast nie trudno jest stwier 
dz.ić, żo zarówno premier Caballero 
jak i minister -praw zagranicznych 
A .aro-1 de! A ayo, byli ]j tylko narzę
dziami w rękach moskiewskich i ko
min tern owych dyrygentów.

Ja k  oalccc ci obydwaj czołowi po 
j Mycy hiszpańscy posłuszni byli dyrek' 
tywom sowieckim, świadczy o tnn 
na jw y ni u w 'nic krwawa likwidacja 
anarchistów katalonskich, która zo
stała zrealizowana ściśle wedle dyrck 
ty w Kominternu z dn 7 kwietnia rb.

Być może, że ta właśnie .jSkwitfa- 
cj , ak  raczej chyba ostrzeżenia 
W ielk.. j Brytanii, wpłynęły ostudzają 
co na hiszpańskich mężówstanu, któ
rych oczy coraz silniej przysłaniała 
czerwona mgła...

Trzeba znać stosunki hiszpańskie, 
żeby doceń,ać jak wielkie znaczenie 
odgrywa w tym Ikraju stanowisko... 
W ie lk ie j Brytam i, a nie trzeba znów 
byc specem od poiityki międzynarodo 
w ej, aby zorientować się, że dla W ie l

kiej Brytanii, soyyiety na półwyspie 
Pnenejskim  są elementem kto yvie 
czy jeszcze bardzie j nie do zniesienia, 
niz hitlerowskie Niemcy, lub faszy- 
stoyy-skie W łochy.

W  rezultacie —  premier Caballero 
skończył, pizynajmniej n irazie, swą 
karierę polityczną. Odszedł za nim 
min. del Vayo, pokorny sługa toyv. 
Litwinoyva i min. Galarza, usilnie sta 
ft-jący się o pozyskanie kredytu na 
Kremlu. Pozostał p. Prieto, którego re 
sort rozrósł się niepomiernie, aczkol 
widk też niezupełi.je dodatnio mówią 
o jego linansowveh tranzaikcjach ze 
Związkiem Radzieckim.

Nowy premier, dotychczasowy mi
nister skarbu p. Negrin, to gwałtoyyny 
zwrrot i usikmanic odcięcia się od so 
yyieckiego zalewu. Czy jednak to ,;car 
skie cięcie** nic przyszło zapóźno? 
Czv można dzisiaj mówić o zahamo
waniu wpływów soyyieckich sv tej 
Hi>zpanii. która coraz hardziej przy

pomina kolonię ZSR R?
W ydaje nam się, że niel Ale, pro 

roctwa pTdityczne to zadanie najtrud 
nJejsze i niewdzięczne. Poczekajmy 
lepiej na lo, co nam czas przyniesip 

Na zakończenie warto dodać, że 
odcinając się tak radykalnie od So
wietów, odcięto się również od anar
chistów, którzy w obecnym gabinecie 
nie mają ani jednej teki

Tu już sprawa zaczyna się kompll 
kować na dobre, zwłaszcza, jeśli wreź 
mierny pod uwagę siłę anarchistycz
nej Confederation Nacional Trabaja- 
dores i rozgorączkowania FAT., zupeł 
nie zrozumiałe po krwawej likw ida
cji członków tej organizacji przez 
rząd p. Caballero.

W  sumie —  żywioły umiarkowa
nej lewicy1 rzuciły rękawicę odrazu 
dwom przeciwnikom, komunistom 1 
anarchistom. Do ciężkiej i nierównej 
walki staje p Negrin ze swym rzą
dem... Pv.

W o l a n o w  s t a t e  w z b o g a c a !
WIELKIE WYGRANE 4-ej klasy 38 Lot. Państw.

na nr.

84967

2  8 .  2 0 . 0 0 0 na nr.

113183

również padły w znanej ze szczęścia ko’ekturze

J. W O L A N O W
Warszawa, Marszałkowska 154. —  Konto P. K. O. 18814. 
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Przed k-ólem Jerzym VI przedefilowały onegdaj w Spifhead najwspanialsze okręfy 
wojenne omal wszystkich państw morskich świata W  defiladzie tej polską Mary
narką Wojenną reprezentował kontrforpedowiec O. R. P. „Burza". Na zdjęciu 
najstarszy angielski żaylowiec, który wziął również udziat w rewii flot

KONSTYTUCJI
„upaństwowionej rewolucji<(

Poznański ikwartaln k naukowy 
„Ruch  Prawniczy, Ekonomiczny i 
Socjologiczny" w II zeszycie rb przy 
nosi niezmiernie interesującą i bar
dzo aktualną pracę docenta naszego 
w ti wersy te tu dr. W ik tora  Sukiennic - 
Liego p. t. „U sLó j Radziecki, a Kon
stytucja Stalinów ska“.

T\ szystko bowiem, co od szeregu 
miesięcy dzieje się w Sowietach, 
wszystkie sensacyjne procesy, perina 
iientne „czystki i t d pozostają w 
większym lub mniejszym związku ze 
stalinowską reforma konstytucyjną, 
która znalazła swe formalno-prawne 
uwieńczenie w uchwaleniu przez VIII 
Nadzwyczajny Zjazd Sowietów w gru 
[jniu 1936 r nowej konstytucji, naz
wanej przez nrasę sowiecką „najde- 
tnokratyc7niejszą konstytuc ją na świe 
Ole** Zgodnie z w\maganiami tej kon 
stytucji, jak wynika z relacji p n «y  
łow ieckiej odbywają się obt-cnic duże 
przegrupowań11 w partii bolszewic

kiej, związkach zawodowych i innych 
organizacjach państwa stalinowskie
go, które w ten sposób mają zostać 
przygotowane do wvboi ów najwyż
szych organów państwowych na pod 
stawie stalinowskiej konstytucji, któ- 
r< według wszelkiego prawdopodo
bieństwa odbędą się w listopadzie rb.

Czy istotnie fakt uchwalenia kon 
! s lylucji stalinowskiej dokonał aż tak 
1 wielkiego i zasadniczego zwrotu w 

dziedzinie polityki wewnętrznej 
wschodniego sąsiada Rzeczypospoli- 

I tej, że miarodajne i decydujące otyli 
n;ki sowieckie z taką starannośe‘ą i 
rzec można z takim niepokojem przy 

i gotowrują się do nowych wyborów? 
Czyż skolei te wybory, mogą wnieść 
jakieś istotne zmiany w układzie dzi
siejszych stosunków w państwie 
Stalina? Czy konstytucja stalinowska 
wytwarza odpowuodnie warunki ku 
t( mu i stwarza jakiekolwiek nowe mo 
żliwrości? A jeżeli nie. I  czym właści

wie jest nowa konstytucja sowiecka 
i U J . ?

Wszystkie te pytań.a nasuwają się 
same przez się, kiedy czyta się prasę 
sowierJką i na nie wszystkie daje dość 
wyczerpującą i słuszną naszym zda
niem odpowiedź wspomniana praca 
Dr Sukiennicki bowiem, doskonały 
znawca ustroju sowieckiego w swej 
krótkiej, lecz bardzo treściwej pra
cy, zadał sobie trud zwięzłego i przej 
czystego przedstawienia całokształtu 
ewolucji ustroju sowieckiego, która 
doprowadziła do stalinowskiej refor
my konstytucyjnej. Ewolucja ta jest 
bardzo ciekawa i pouczająca.

Oto w kwdetniu rb. upłynęło 20 
lat od momentu, kiedy Lenin po po- 

rocie w „zaplombowanym wagonie" 
z nmlgracii do rewolucyjnej Rosji, w 
swych słynnych „tezach’ Ikwdetnio- 
v y ch “ z 1917 r. ogłosił: „N ic rcpuldi- 
kn parlamentarna —  powrót do niej 
od r.ad delegatów robotniczych. by7I?v 
krokiem wstecz —  lecz republika rad 
robotniczych parohezar d-:ich i włoś
ciańskich delegatów w całym kraju 
od dołu do góry. Usunięcie policji, ar 
mii i biurokracji. Płaca wszystkim 
urzędnikom —  przy wybieralności i

K R E M  DO G O LEN IA
bez pądzla I wody

A f. liBaiinowsItiet/o
idealnie zmiękcza włos, nie drażni naskórka, wygodny 
w użyciu, oszczędza czas. hiezastąpiony w podróży! 

Laoor. Chem. Farm. —  Warszawa, ul. Chmielna 4.
Do nabycia we wszystk'ch pierwszorzędnych firmach

S e M s o c f e
Aresztowanie przemytnika walut w samolocie

W  dniu wczorajszym, na chwilę przed 
startem samolotu pasażerskiego z lotniska 
warszawsk(ego do Bukaresztu, przybyły 
dwa samochody z urzędnikami skarbowy 
ml I policja. Jednego z pasażerów, oby
watela węgierskiego, Ernesta Widera, któ 
ry zajął już miejsce w samolocie, wypro
wadzono I podano rewizji.

W  walizce Widera, między dwoma 
dnami, znaleziono obcą waiutę na sumą 
przeszło miliona złotych Pieniądze za
brano I pasażera aresztowano.

Władza posiadają wiadomość, Iż Wil
der już kilkakrotnie wywoził walutę za
granicę.

Maria Jasnorzewska laureatką 
nagrody m. Krakowa

Odbyło się posiedzenie sądu konkur- | rowskl, profesor U. J. — dr. Kumamecxf
sowego Nagrody Literackiej m. Krakowa. 
W  posiedzeniu, któremu przewodniczył 
prezydent miasta dr. Kaplickl, uczestni
czyli: delegat Min. W. R I O P. naczel
nik dr. Zawistowski, przedstawiciele: P. 
▲. U. —  prof U. J. dr. Plgort, U. J, prof. 
dr Nitsch, radny m. Krakowa — p Dab-

ł prezes Z w Literatów — K. H. Rostwo
rowski.

W  wyniku posiedzenia Jury przyznało j  
nagrodę na r. 1937 p. Marli Jasnorze- 
wskle|-Paw Ilkowskiej, za wydany ostatnio 
Lom poezji p. ł. „Balet powojów .

Usiłowali włamać się do Sędu Okręgowego
w Warszawie

V/ nocy ze wtorku na środę —  woźni 
gmachu sądowego przy ul. Kanonicznej 
zaalarmowani zostali podejrzanymi szme
rami Zaalarmowana oolicja ujęła Broni
sława Ziembę I Tadeusza Gargula, 2-ch 
znanych kaslarzy. Jak się okazało —

Ziemba usiłował p? rynnie dostać się do 
kancelarii w której — przechowywane by 
ły akta dotyczące popełnionych przez 
obu przestępstw. Aresztowani przyznali 
się, że usiłowali kompromitujące te do
kumenty zniszczyć.

Zakończenie procesu 
o zniesławienie sen. Malinowskiego

Wczoraj zakończony zosłał w sądzie 
okręgowym w Warsiawle proces redak
tora „Słowa Pomorskiego", oskarżonego 
o zniesławienie senatora Maksymiliana 
Milguja Malinowskiego.

Rozprawa rozpoczęła się od przemó
wień rzeczników oskarżyciela adw. Pas-

chalskiego 1 Świątkowskiego którzy do
magali się surowego ukarania oskarżone
go. Z kolei zebrali głos obrońcy adw. 
Borowski l Zieliński.

Ogłoszenie wyroku zapowiedział sę
dzia Rybiński na sobotę.

BjRy klerowniK referatu żytiewskego 
w M. s. wswn, skarży o zm2sł3wlsnle

W  sądzie grodzkim w Warszawie znaj 
dzle się sensacyjny proces o zniesławie
nie, któ>e pociągnąć miało za sobą dy
misję kierownika referatu żydowskiego 
w M. S. Wewn. radcy Aleksandra Haitkł.

P. Haftka wystąpił przeciwko b. rad
nemu Gminy Żydowskiej Sztykgolaowl, 
oskarżając go o rozpowszechnianie fałszy

wych wiadomości, że racica Haftka miał 
za wynagrodzeniem udzielić poparcia ko 
mitelowi uboju rytualnego przy Gminie 
Żydowskiej.

Oskarżyciel powołał w charakterze 1 
świadków raczelnego rabina W. P.’ mjr. 
Szfeinberga I b. prezesa gminy Mazura. .

Obroty portu gdyńskiego
Ogólne obroty portu gdyńskiego tącz 

nie z przybrzeżnymi oraz wnętrzem kraju 
drogą wodną za pierwszy kwartał 1937 
wyniosły 2.031.460,1 fon co wobec 
1.886.348,8 fon z pierwszego kwartału
1936 r. stanowi wzrost o 7,7n/o. Obroty 
zamorskie portu gdyńskiego za ten ok ês
1937 wyniosły 2 018.626,9 fon. W  porów 
naniu zatym z pierwszym kwartałem 1936, 
kiedy obroty zamorskie Gdyni osiągnęły 
cyfrą 1.861.520 fon, pierwszy kwartał rb.

wykazuje wziosf o 8,4% charakterystyce 
ne iest przy tym. ze wzrost zaznaczył s:ę 
przede wszystkim w przywozie, który z
260.883.3 fon w roku ubiegłym zw ększył 
sią na 383,393,5 fon w roku bieżącym, 
to znaczy o 46,9%. Wz-osf wywozu dro , 
gą morską jest stosunkowo mniejszy, bo
z T.600.636,8 fon w roku ubiegłym na
1.635.636.3 ton w roku bieżącym — . 
wzrost wyraża się za‘ym w tej pozycji ‘ 
2,2%.

usuwalności ich w ka/dej chwili — 
nie wyższa od przeciętnej płacy do
brego robotnika".

R y ł to krótko i zwięźle sformuło
wany program nowego ustroju polity 
c/nego t. zw. ustroju radziedkiego, 
który po rozbiciu przez rewolucję pro 
Iclariacką dawnej biurokratyczno - 
niilitaryslycznej machiny państwo
wej, mial zostać wcielony1 w życie. 
I istotnie z tą chwilą, gdy kierowa
nej przez Lenina partii bolszewickiej 
w listopadzie 1917 r. udało się obalić 
Rząd Tymczasowy, niebawem przystą 
pila ona do rozbijania dawnego apa
ratu państwowego i wprowadzania na 
jigo miejsce ustroju radzieckiego we 
dtug wskazań Lenina. Wkrótce jed
nak okazało sie, że sform uhwany 
przez Lenina ustrój bvł utopią, nie
możliwą do urzeczywistnienia Pod 
naciskiem konieczności życiowych, 
już w początku 1918 r. rząd Lenina, 
przystąpił do organizacji na nowo sta 
tej armii i rozszerzania kompetencji 
jeszcze w grudniu 1917 r. utworzonej 
policji politycznej p. n. Wszechrosyj- 
sLiej Nndzwyczaincj Komisji do wal 
ki z kontrrewolucją, czyli t. zw. Cze
ka. Niebawem rząd poszedł na kom-

piomis z rozpędzoną .b iu ro k ra c i i 
zrezygnował z zasady* równych plac 
c/yli t. zw. „urawniłowki * i t. d. Sło
wem pod płaszczykiem ustroju ra
dzieckiego, pod nową nazwą, stopnio 
wo i powoli przywracano instytucje 
dawnej państwowości i przy ich po
mocy rozpoczęto, jeśli tak można wy 
razić się, proces „upaiistwowiania re
v.olurji“ .

A „rewolucja upaństwowiona", 
rewolucja podporządkowana armii-, 
policji i biurokracji bynajmniej nie 
chciała podporządkować się swy m 
przywódcom To zmaganie się pomię 
dzy przywódcami, a coiaz hardziej 
krępującym rewolucję nowym apara 
tem militarno-biurokratyczny^, dr. 
Sulkiennicki ilustruje ciekawym ma
teriałem- z literatury sowieckiej. Tak 
np przytacza on wystąpienie Len i
na z marca 192? r. na X I  zjez'dzie par 
tyjnym, gdzie było między innymi po 
ruszane zagadnienie aparatu i biuro 
kracji. „Lecz jeśli wziąć Moskwę —  
4700 odoowdedzialnych komunistów 
—  i wHąć tę biurokratyczną maszy
nę —  mównł Lenin —  to kto kogo 

! prowadzi? Ja  bard wątpię, aby mo 
żna było powiedzieć, że komuniśc,
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Sowiety uzbrajają slą we Włoszech
Podczas gdy na półwysp:e Iberyjskim 

w codziennych utarczkach lotnicy sow.ac 
cy walczę z włoskimi, kiedy na z'em 
broń pancerna, wyprodukowana w tych 
krajach krwawo walczy o palmę pierw
szeństwa, Z. S R. R dozoraja swoją flo
tę wojenną okrętam., budowanymi w sto 
czmach włoskich. Na zamówienie sowec 
kle, stocznia Odero w Livorno przystąpi
ła do budowy dwóch lekkich krążowni
ków o wyporności 3.000 tonn.

Mają to być jednostki szybkie, zdol
ne do rozwinięcia szybkości ponad 42 wę 
ły. W  ich uzbrojeniu szczególną uwagę 

Iwrócono na artylerię obrony przeciw-

Iołniczej. Wymienione jednostki mają być 
przydzielone do floty morza Bałtyckiego. 
Omrocz tego inne stocznio zagraniczne 
mają otizymać, względnie otrzymały już 
zamówienia na budowę kilku łodzi pod
wodnych o większej wyporności, oraz 6 
kontrtorpedowców h 1.650 tonn. Jest rze
czą charakterystyczną, że Sowiety, mimo 
posiadania własnych stoczni, przysłosowa 
nych do budowy okrętów wojennych, da 
ją zamówienia stoczniom zagranicznym. 
Należy orzypuszczać, że sowieckie budo 
wnictwo morskie nie stoi na odpowied
nim poziomie i nie może podjąć się po
ważniejszych prac.

Wspaniale iluminowany patac Wersalski z okazji tradycyjnego święia nocy we
Francji.

Fruwaląca auto
Pomysł „skrzyżowania" auła z samoło 

łem, czyli fruwającego auła, istniał od kil
kunastu już lat. Wszystkie jednak dotych 
czasowe p-óby zawodziły. Dopiero teraz 
wyszedł z łabryki Walerman w Santa 
Monica (U. S. A.) model aufa-samolotu, 
który wytrzymał zwycięsko wszysikie pró 
by i okazał się praktyczny w użyciu.

Nowy model, kłoremu nadano imię 
„arrowbol 1 ma być produkowany w przy 
szłości seryjnie i przy produkcji 10 000 
sztuk rocznie będzie kosztował 1.200 do 
larów. Ale ło jest muzyka przyszłości, na- 
razie „arrowbill" kosztuje dwa razy tyle.

Charakterystyczne cechy euta-samolo- 
tu polegają przede wszystkim na tym, że 
skrzydła djdzą się w ciągu trzech minut 
odjąć lub przypiąć. Smigio odejmuje się 
i w kilka minut samolot przeistacza się w 
au'o z tylnym napędem. Qsobiiwośc;ę bu 
dowy „arrowbMI" jest to, że nie posia
da on oga.na, a korpus jest możliw e krót 
ki. Jako auto spoczywa on na trzech ko
łach, dwóch łylnych i jednym przednim. 
Moior, 6-cylindrowy Studebackei rozwija 
siłę 100 HP i zezwala na szybkość 112 
km na lądzie i 192 km w powietrzu. Wóz 
zbudowany jest z metalu i tylko podłoga 
jesf z drzewa. Bak mieści 95 liłrów benzy 
ny, co pozwala na przebycie 6 10 km. 
Rozpiętość skrzydeł wynosi 11.60 metiów, 
długość korpusu 5,80 m.

„Arrowbil" znalazł już nabywców w 
Ameryce i można się spodziewać, że no
wy typ auto-samolotu stanie się wkrótce 
bardzo popularny.

A. S.

Niechaj od połowy maja całe 
Wilno zamieni się w Jeden 

wielki ogród kwiatowy

Naczuiski i Wójcicki jadą 
do Podchorążówki

Dwuch znanych sportowców Wilna, 
członków WKS Śmigły Naczuiski — pił
karz I Wójcicki — narciarz zamierzają 
wyjechać z Wilna do podchorążówki za
wodowej do Bydgoszczy, by szkolić się 
na oficerów

Trzeba z uznaniem podkreślić akcję 
kierownictwa WKS Śmigły, które dokłada 
wszelkich starań by swych członków za
trudnić poważnie w pracy zawodowej.

Już kilku znanych sportowców WKS 
Śmigły ukończyło celująco szko>ę pod
chorążych, zostając oficerami. Obecnie w 
Bydgoszczy |esf Jak wiemy Longin 
Pawłowski, który za dwa lata zostanie 
podporucznikiem.

Skład Prus Wschodnich 
na mecz z Polską Północną

Dn. 30 maja w Krolewcj rozegrany 
zostanie ciekawy mecz lekkoatletyczny 
ponrędzy reprezentacją Prus Wschodn.ch 
a Polską Północno-Wschodnią. Na mecz 
ten Prusy Wschodnie ustaliły następujący 
ikład

100 m —  Wolff i Brandstadfer 
400 m —  Hubdrieser 1 Alpers 
800 m — Sprenger 1 Kosifzkowski 
5000 m —  bracia P'ecke 
110 m —  przez płotki Scholtz i Hii- 

brecht
4X^00 —  Alpers, Neumann, Brand- 

sffidfer 1 Wolff
sztafeta olimDijska —  Sprenger, Hun- 

ddeser, Wolff i Alpers
dysk —  Hilbrechł I Hirschfeld 
oszczep —  Vo!kmann i Brandstaetter 
kula —  Hilbrecht I Hirschfeld 
skok w zwyż Rosenfhal I Busse 
skok w aa* —  Brandfładter i Neumann 
łrójskok —  Neumann i Hilbrecht.
W  tym składzie mogą zajść jedynie 

drobne zmiany.

S p o r l o i c y

Jutro mecz lekkoatletyczny 
Wilno —  Białystok

Dziś o godz. 17 min. 25 przyjeżdża 
d ) W ilna  reprezentacja lekkoatletycz 
na Białegostoku, która etanie jutro e 
godz. 12 na stadionie Ośrodka W F  
na Pióromoncie do walki z reprezen 
łacją W ilna.

Mecz międzymiastowy budzi ogól 
ne zaciekawienie ze względu na to, że 
zaraz po zawodach ustalony zostanie 
ostateczny skład reprezentacji Po l
ski Północno-Wschodniej na mecz. z 
Niemcami w Królewcu, który odbę
dzie się 30 maja

Niemcy zawiadomili wczoraj W i l 
no, że w Królewcu prócz zawodników 
P iu s  Wschodnich startować będą do
datkowo znani lekkoatleci ,ak: mistrz 
Olimpiady w oszczepm Stock, dosko 
nały sprinter Borehmeyer, długody
stansowiec Tlockert i inni. Jakoby ze

1 strony Bobk i wyrazić m iały chęć v,y 
| jechania do Królewcf między innymi 

Lokajski. Ponadto startować tam ma 
Wajsówna Słowem zawody w Kró
lewcu zapowiadają się imponująco. 
Trudno jest mówić o szansach na
szych zawodników. Jedno tylko może 
nu* pow:etdzieć, źe wygrać będzie 
niezmiernie trudno. Lekkoatleci Białe 
gosfokn i W ilna dołożą wszelkich sta
rań żeby wyjść z honorem, a z hono
rem wyjdą tjlko  wówczas jeżeli wal 
C/YĆ będą ambitnie.

Niedzielny mecz W ilno  —  Biały- 
stoik będzie więc ostatnią eliminacją. 
Zawodnicy Białegostoku, którzy* przy 
jadą dzisiaj na czele z prezesem M. 
Ludertow iczt m  s ą  w  dobrej formie.

lnianie leż czują się nieźle, a więc 
wyniki techniczne powinny być nie
złe.

Jutrzejsze imprezy sportowe w Wilnie
Przypominamy, że jutro w W ili j e  mieć 

będziemy cały izereg ciekawych imprez 
sportowych, a więc: rano otwarcie sezonu

POKOJE
imE, C ZV STE  i CICHE 

W HOTELU ROYAL
Warszawa Chmielna 31
Dla pp. czytelników „Kurjera Wileńsk.” 
y 15% rabatu

Jezioro ubezpieczone od pożaru

aulomoLilowrgo (ziożenie hotdu na Rossie, 
nabożeństwo w kapliczce w Ponarach i wy 
cicczka do Trok), otwarcie sezonu wioślar
skiego) nabożeństwo o godz. 9 min. 30 w koś 
ciele św, Jana, defilada, chrzest łodzi i za 
baw a taneczna na przystani Wił. T. W .), o 
godz. 12 mecz lekkoatletyczny W ilno — Bia 
hslok na Pióromoncie. Po południu mecz 
piłkarski Makabi —  WKS. Śmigły,

Ponadto w Trokach odbędzie się uroczy 
slcść związana z otwarciem sezonu żeglar
skiego.

Widzimy, że niedziela. 23 maja przedsta
wia się pod względem imprez sportowych 
wyjątkowo bogato.

sgaałMiŁMMw luawgagJiM.sjWatggŁiaea

Jedno z wydawnictw asekuracyjnych 
opublikowało interesujące dane na lemjł 
rodzajów ubezpieczenia W  obszernym 
eleboracie Informacyjnym znaleźć można 
charakterystyczne kwiatuszki wskazujące 
na troskę Jankesów o własne mien‘e i do 
byiek.

Pewien nowojorczyk ubezpieczył od 
wpływów almosferycznych grobowiec 
swej żony, znajdujący się na cmentarzu. 
W  razie zniszczenia grobowca Iow. ase
kuracyjne obowiązane jest wypłacić 
klienłowi prem ę i odszkodowanie.

Na jeszcze dowcipn:ejszy pomysł 
wpadł właściciel dużego zarybionego je 
ziora. Ubezpiczył on jezioro na wypa
dek... ooiaru. Dziwna motywacja ubezpie 
czenia m? swoje podłoże w licznych po 
żarach, jakie się zdarzają w okolicznych 
fermach. Nigdy jeszcze nie wydarzył się i 
fakt, by wyczerpano całego zapasu wo 1

dy. Jednak gospodarz pragnąc zapobiec 
takiej ewentualności wysoko ubezpieczył 
wartość swego jeziora.

Na okresie silnych deszczów wiosen
nych dyrekcja pewnego kina w Chicago 
ubezpieczyła publiczność na zarezerwo
wane parasole. W  magazynie kina przy
gotowano kilka tys.ęcy parasoli, która 
miały być wydane bozrlatnie przez dy
rekcję w razie ulewnego deszczu. Należ 
ność za parasol miała wypłacać spółka 
ubezpieczeniowa Na szczęście wiosenny 
okres deszczów minął bez większych o- 
padów. Dzięki temu Iow asekuracyjne 
nie potrzebowało wypłacić żadnych sum 
odszkodowania. Zyskała na tym również 
dyrekcja kina, która w każdy pochmurny 
dzień zapełniało się po brzegi widzami. 
Wszyscy bowiem liczyli no to, że w razie 
deszczu otrzymają bezpłatnie modną pa 
rasolkę

RczrywKi umys!ow«
SZYFR.

(Uloż. p. Cereniewiczowa)

(7 punktów).
Rząoowcy hiszpańscy u wziętego do 

niewoli jeńca znaleźli pozornie nie bu
dzące podejrzeń pismo. Okazało się jed 
nak. iż jest to pismo szyfrowane Eksper 
ci pracują nad odczytaniem. Mozę czytel 
nicy im pomogą. Oto treść:

2. III.
Chcemy kupić łe sto kilogramów ro

dzynek, ale również po osiem franków 
kilogram. Wyślijcie koleją I opakujcie 
dokładnie skrzynie. 7amówione k edyś 
jedwabne szale zamokły. Kilka razy po- 
farbowato 1 porwało się około stu poń
czoch. Żebyśmy potym już niczego złego 
przeciwko wam nie mogli zarzucić. Ofrzy 
maną kawę wpisać prosimy na konto na 
sze. Oryginał 1 kopię rachunku korzysf- 
niej będzie przesłać ekspresem. Pienią
dze po porozumieniu z Cowrifhem bę
dziemy płacili na konło wasze — Rzym. 
Czy pomarańcze nadeszły. Prosimy ogla 
dać dokładnie.

Planeffi.
Należy odgadnąć zaszyfrowaną fre/ć 

pisma oraz kłuci do szyfru, kfćry mieści 
się w podanym tekście.

ZADANIE MATEMATYC7NE
(7 punktów).

Pewna dama wpuściła do wody ,ezlo- 
ra szwajcarskiego cenny pierścień. Prag
nąc odzyskać zgubę obiecała za wydo
bycie 100 franków nagrody.

Zgłosiły się 3 związki rybackie: szwaj 
carski, francuski I włoski.

Umowlono się, że rybacy należący do 
związku, któremu uda się wyłowić pier
ścień otrzymają po 5 franków na osobę, 
a reszta pieniędzy zostanie podzielona 
na równe części pomiędzy rybakami 
dwóch innych związków. Przy czym oka
zało Się, ie  gdyby powiodło się Szwaj
carom, inni dostaliby po 2 franki i */4; 
gdyby Francuzom, pozostali otzymali po 
1 franku I */,; gdyby wreszcie znaleźli 
pierśdaó Włosi, Szwajcarzy i Francuzi 
otrzymali by po 1 franku na osobę.

Ite rybaków należało do każdego 
związku?

PODZ'AŁ WINA
(4 punkty).

Rozlać wino na dwie równe części, 
jeśii pełna beczułka zawiera 16 litrów, 
zaś op*ócz tego mamy 2 próżne o za
wartości 11 litrów i 6 lilrów

PRZYSŁOWIE (E. Stronczak)
(2 punkty).

Z podanych zgłosek ułożyć znarg 
przysłowie:

BIE, DZI. KTO. CHO, TEN, PRZY, NOf 
SZKO, SAM, PÓŹ, DZI, SO.

SZARADY (po 3 punkty).
Samo pierwsze znaczy szlak 
po kłórym „całość" pędzi niby ptak 
samogłoską drugie przecie 
Przyrzeka, że zwróci trzecie 
Całość broń na morzu straszna.
No już chyba wiecie?

Pierwsze —  liżecie, chory zna to 
Drugie —  trzecie to monety 
Trzecie —- czwarte, —  częścią płołd, 
Pierwsze (wspak), dwa I trzy
jako dział, w fizyce tkwi, .»
Musi byt wam wszystkim znane 
bo ze św'atłem jest związane.

ROZWIĄZANIA ZADAfl
z „Kuriera Wileńskiego" z dnia 8. V. 37.

Układanka. Środkowe litery dadzą 
„Pan Tadeusz".

Rebuslk. Zakopane. ,
Zadania dla klasyków. Rzymianltf 

zwłoki nieboszczyków palili.
Krótka szarada. Ara
Bilety wizytowe Masarz, ekonom,

ROZWIĄZANIE ZADAŃ 
Nadesłali z Wilna:

P p. Czepułkowska, M. leśklewlci^ 
Kudak S., Janczewski J.

Z poza Wilna:
p. M.ronowiczowa z Chożowa,  ̂
p. Pleskaczewski z Żupran, 
p. Słronczakówna z Nowogródka, 
p. Tywański z Lip liszek k. LIdy, 
p. Saniecka z Łyszczyc, 
p Kostecki z Baranowicz,
Nagrodę przez losowanie otrzymała 

p, Saniecka z Łyszczyc.

RESTAURACJA

„ITALIA"
przy hotelu „Italia” — telefon 13-61 
codziennie przygrywa ityn  mrp.

1$ l > i e w n o - m u z y c z n y
pod kierownictwem

A r n o l d a  F i d l e r a

prowadzą tę masę. Jeśli powiedzieć 
prawdę, to nie oni prov,adzą, lecz są 
prowadzeni ‘. Jeszcze gorzej zdaniem 
Lrn ina  przedstawiały się stosunki na 
p”ow,ncji. „ W  istocie rzeczy —  mó- 
v ił nieco później Leniu —  często się 
zdarzą, że tutaj na górze, gdzie ma
nt j władzę państwową, aparat jeszcze 
\akoś funkcjonuje, ale tam, na dole, 
gdzie oni (dawni biurokraci) rozpo
rządzają, rozporządzają się tak, że 
bardzo często pracuje przecnvtko na
szym zarządzeniom. Na dole setki ty
sięcy dawnych urzędników otrzyma
ne eh od cesarza i od buriuazyjnego 
społeczeństwa, pracuje F o części świa 
domie, po części nieświadomie prze
ciwko nam“ .

Nie zwracając jednak na taki stan 
rzeczy, Lenin i bolszewicy nie mogli 
zdecydować na ponowne rozpędzenie 
aparatu. „Bez aparatu bowiem zginę
libyśmy dawno —  mówił Lenin, —  a 
bez wałki z aparatem zginiemy na pe
wno' . W a lka  ta .jednak według Len i
na musiała bvć stopniowa, powolna i 
polegać raczej na leczeniu „państwa 
robotniczego" od „biurokratycznych 
zniekształceń" przez wyciąganie naj
szerszych mas do zarządu państwem, 
przez ożywienie rad, które naskuteik

rozpanoszenia się biurokra ji całkowi 
cie zamarły.

Te jednak wysiłki, zdunem dr. 
Sukiennickiego, nie dały żadnych 
w iększych pozytyw nych rezultatów.

Biurokratyzaeja upaństwowionej 
rewolucji, szła szybkimi krokami na
przód. Szczególnie wzmogła się ona w 
oil.resie t. zw. NEP-u oraz kbudownict 
wa socjalistycznego", kiedy następca 
Lenina, Stalin, w swej walce z róż
nymi opozycjami zaczął uciekać się 
do pomocy aparatu, kiedy przyszło 
upaństwowienie całego życia społecz 
no-gospodarczego warstwm biurokra 
cji siłą rzeczy wzrastała ilościowo. 
Co więcej, Stalin, który swe panowa 
nie i s w o j e  plany polityczne oparł o 
biurokrację, zaczął ją wyposażać w 
coraz to większe p r z y w i l e j e  i dostoso 
w jw ać  do jej guslu enłą ideologię 
marksow sko-leninowską. W  rezuda- 
cie tego procesu, zostały ztew id ow an e  
poglądy Lenina na „urawniłow kę" 
oraz na „ ob u m ie ran i e  pniis-twa". 
„T lrawniłowka" czyli zasada „rów 
nych plac", została przez Stalina u- 
znana za zasadę „drnbnohurżuazvjną 
i szkodliwą" i wwDowiedz iano jej bez- 
l i łosną walłkę. „Obumieranie państ
wa", zaś zostało przezeń ujete w* ten

sposób, że państwo może obumrzeć 
tyłko poprzez największe wzmocnie
nie jej potęgi, nie zaś, jak Marks-En- 
gies-Lenin głosili przez stopniowe za
nikanie funkcji państwowych.

Ta rewizja teo-i' marsowsko-leni 
nowskiej, w punktach istotnych i za 
sndmczych w praktyce pociągnęła za 
sobą głorifikację omnipotencji państ
wa, wzmocnienia wojska i b iurokra
cji, jaknajw  iększe zróżnicowanie 
płac, oraz całkowite odsunięcie mas 
od wpływu na rządy. Przy tak:m sta
nie rzeczy sformułowane przez Len i
na w tezach kw ietniowych", i na
stępnie rozwinięte zasady ustroju re- 
pul liki radzieckiej, pozostawały w 
jakna jwiększe j sprzeczności z aktual 
ną rzeczywistością. Stalin posunął się 
jeszcze o krnik dalej i przy pomocy 
reformy konstytucvincj postarał się 
tę- sprzeczność usunąć. Reforma ta 
została przeprowadzona w ten spo 
sól, że „konstytucja stalinowska, jak 
słusznie pisze dr. Sukiennicki, w osta 
tecznym wyniku rezygnując i  organi 
zneji radzieckich, jako organów za
rządu pracujących" utrwala i 
stabilizuje w ZSRR  rządy aparału". 
Na tym właśnie polega istota konsty
tucji już całkowicie „upaństwowionej

rcwulucj.". Tak więc pojęta konstytu 
cja, wyklucza jakąkolw iek bądź mo
żliwość wpływów społeczeństwa na 
rządy aparatu. Należy bowiem pamię
tać, że te „rządy aparatu" zachowały 
nadal system jednej partii, czyli t. zw. 
monopart.ę, która przy wyborach na 
podstawie konstytucji stalinowskiej 
będzie odgrywała decydującą rolę. 
„Precyzyjnie bow ieti skonstruowa
ny, mechanizm wysuwania (w głoso 
waniu jawnym ) kandydatów przez 
stojącą na czele „aparatu ‘ —  jedyną 
legalną w tym ustroju pardę komuni 
styczną, bądź to bezpośrednio, bądź 
zp pośrednictwem organizacji spoh cz 
nych, —  w których ta partia posiada 
konstytucyjnie zagwarantowany cha
rakter „jądra kierowniczego" sprowa 
dza uprawnienie mas wybór -zych do 
decydowania (w głosowaniu tajnym) 
kiórzy ze wskazanych przez „aparat 
partyjny" kandydatów mają zostać 
członkami ciał usta wodawczych".
Oto jak będzie wyglądała wola mas 
pracujących przy najbliższych wybo
rach sowieckich na podsta vie „naj- 
di mokratyczniejszej konstytuc ji", we 
dług opin;i znawcy ustroju sowieckie 
go. Nie będzie ona miała żadnego 
wpływu na „rządy aparatu", które by

ły, są i nadal pozostaną absolutnymi 
rządami uprzywilejowanej b:urokra- 
cji

Ntesposob tutaj poruszyć jeszcze 
całego szeregu innych dość cieka
wych zagadnień, z gtęboką znajomoś
cią rzeczy omawianych przez dr Su- 
kit-nnickiego. Tych wszystkich k»órzy 
interesują się Sowietami i stalinows
ką reformą konstytucyjną, odsyłamy 
do wspomnianej pracy. Jest to bo
wiem w naukowej literaturze polskiej 
pierwsza praca wszechstronnie oma
wiająca nadzwyczaj charakterysty cz 
ną ewolucję ustroju sowieckiego. Na 
leżv tylko żałować, że tak ciekawa i 
pożyteczna praca została wydrukowa 
na w czasopiśmie prawie niedostęp
nym dla szerszego ogółu czytelników.

Zet.

S p r o s t o w a l i
W  Nr. Kurjera Wileńsidago z dn. 20.V 

b r do artykułu poświęconego memu sy 
nowi ś. p. Olłonowi Hedomannowi wkrad 
ia się nieścisłość. Nazwisko moje z domu 
brzm; nie Radacka-Mkulicż, lecz Andrze
jewska Jadwiga z Andrzejewskich Hede- 
mannowa.
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Dokoła Walnego 
Zebrania ZPOK.

w Wfinie
Dnia 9 maja o Jb jlo  się walne ze

branie Zrzeszenia Poniatów . ZPO K. 
Boniew aż W .Ino, będąc siedzibą za
rządu Zrzeszenia powiatowego, jest 
nią  również i dla Zarządu Wojewódr. 
kiego i jako centralo} ośrodelk pro- 
imeniuje na powiał i województwo, 
sluszn) ni jest, abyśmy tę swoją Ko
lumnę poświęciły poinformowaniu 
prowincji o pracy i o nastrojach na 
terenie W ilna.

Postaramy się to uczynić w miarę 
mc żności szczegółowo, dając fragmen 
ty ciekawszych przemówień i sprawo
zdań. W  zamian prosimy bardzo refe 
rertk i prasowe i z terenu o częstsze 
r.adsvlanie ciekawych reportaży z pro 
wincji. *

Ciekawym j"si, oczywiście bilans 
prac Zarządu z roku 1936— 1937, to 
leż w numerze tym podajemy wyciąg 
z przemówienia b. przewodniczącej 
p Jadw ig i Mosotowskiej.

* * *
Znamiennym dla walnego zebrania 

byl nastrój wielkiej życzliwości dla u- 
stępująeego Zarządu. W ilno  jest dość 
trudni m miastem. Z pozoru —  i do 
pewnego stopnia faklycznie —  bierne 
i ospałe wykazuje czasami twardy, 
niechętny upór, gdy je ktoś nieumie
jętnie zahaczy. Ma też swoje poczu- 
ch ,,swojskości“  i ,.nieswojslkości“ , 
klora przeżuwa w milczeniu. W iele 
osób chodzących w glorii wysokich n- 
r-/edów albo funkcji powinnoby od 
czasu do czasu posłuchać burk’iwyrh 
rozmówek dotkniętych i urażonych 
W iln ian. Olóż w tym wypadku godna 
b iła  pnd/iwu subtelność ,.nielufejszo- 
*c' na terenie Związku Lwowinnka 
l-ierujaca pracami Z.irządu (r. 193f—  
1937), zasłu.yła na gorącą sympatię 
p dnianek Coś j°r,t pokrewnego w 
P ch  m :asfach. K rew ? Bohaterstwo? 
A »lewnosc kresowa? Dobrodusz- 

tiośc’? Serdeczny uśmieszełk i r o n i i  wo
lier t. zw. „kariery ' ? Nie wiadomo. 
Ale coś łączy Lw ów  i W ilno  Mani 
już! Jesl to owo zażenowanie, jakże 
ogarnia ..prawdziwych" ludzi tych 
r ia>t wobec zpadającego na nieb ja
kiegoś zaszczytnego stanowiska. Jia- 
k;e to lest miłe! .Takie dalekie od pv 
s>mgo poczucia wielkiej wariości wł* 
snej. uroczystego celebrowania dok o 
la własne-i osoby siedzącej na hono
rowym miejscu. Tego nie ma ją praw
dziwo w iln iark i ani też 1 w o w i a n k i

Cechą ich jest raczej zadrażnione 
rumianie ^czy aby kogoś czymś nie 
dotknęły. Cechą ich jest niedocenia
nie własnej wartości. Niepraktyczna 
ło cecha. Nie prędko bowiem kto in 
ny te warfośei dostrzeże.

Ale wilnianki zdołały dostrzec wa
lory duchowe przedstawicielki Lw o 
wa Oceniły w pełn: jej wdzięk oso- 
nisty. Żegnając i jako przewodniczą 
rą, wHają w niej wybitną członkinię 
Zarządu i najmilszą towarzyszkę pra 
oy na rok 1937— 1938.

Redakcja.

Z .  P .  0 .  K .  W  r .  1 9 3 S
W  krótkiej charakterystyce prac Zarżą 

du postaram się kilkoma rysami nasikico 
wać ooecny kierunek ideowy Związku i u 
Siłowania realizacji tego kierunku na grun 
Cie wileńskim. Po gwahownych wsłrzą 
sach ideologicznych, jakie przezywał nasz 
Związek w lalach 1934 ( 1935, na które 
możemy spojrzeć z pewnej historycznej 
perspektywy, a k'óre dowiodły jedynie 
ywolności organizacji żywo reagującej 

na zasadnicze problemy życia zbiorowe
go, po tej jak gdyby oczyszczającej af- 
mosfeię burzy, stal się Związek Pracy O 
bywatelsfoe,1 Kobief jedyną z organizacji
0 najoardzi«j skryslalizowanym ob!;czu 
ideowym. Szukanie nowych drog ideolo
gicznych Związku, zbiegło się równole
gle z pracami nad reformą konstytucji ■ 
kiedy prace nad konstytucją zostały szczę 
śliwie zakończone przed tragicznym 
dr lem 12 maja 1935 roku, proces pows‘a- 
wania przemyślenia i wypracowania no
wej deklaracji ideowej Związku dojrzał i 
dokonał się dopiero 8 grudnia 1936 r.

Od tego momentu datuje się normal
ne Jycie Związku i Zarządu Głównego, 
z którego opadły wreszcie ruszfowan"a 
przejściowych, neutralnych Zarządów, co 
w konsekwencji musiało się dodatnio od
bić w terenie przez reorganizację życia 
Związkowego tak ped względem admini
stracyjnym jak i ideowym. Na gruncie 
zrzeszenia grodzko-powiatowego ZPOK. 
w Wiln‘e, nowy Zarząd wybrany w paź- 
dz.erniku ub r. na Walnym Zebraniu nie 
oznaczał bynajmme’ jakiegoś przewrotu 
w dotychczasowej linii ideowo-spoiecz ■ 
nej Związku Było to tylko przegrupowa
nie sił pod kątem odciążenia na pewien 
określony czas do najbliższego Walnego 
Zgromadzenia, najbardziej wyeksploato
wanej i przemęczonej części dawnego 
Zarządu, która w imię ciągłości linii i kie 
runku prac związkowych z powro'em po
winna zająć dawne posterunki.

Prace nowego Zarządu szty w kierun 
ku usiłowań do realizacji mełod pracy 
zespołowej, polegającej na rozbudowie 
personalnej poszczególnych Re erafów, 
aby zasada demokratycznego rozstrzyga
nia większością głosów mogła się czyn
nie realizować w obradach i decyzjach 
w s loosobowych Referatów. W  myśl 
aktualnych haseł Zarzadu Głównego, któ 
re znalazły dojrzały i przygotowany le- 
ren w Wilnie, aby nie rozpraszać wysił
ków na tworzenie nowych placówek, za
nim sie nie pogłębi i nie udoskonali ist
niejących. tendencją prac nowego Zarżą 
du byl raczej kierunek w głąb niż wszerz 
— wyrażało się to również w pewnej 
ograniczności naszej współpracy z innymi 
organizacjami. Rozwijała się ta współpra 
ca nie na płaszczyźnie sztucznie wytwo
rzonej atmosfery, ale była jedynie dykto
wana koniecznością i aktualnością wspól
nych spraw

Całokształt prac Zrzeszenia Grodzko- 
Powiatowego realizował się na terenie 
następujących placówek, wchodzących 
w skład poszczególnych Referatów na Po 
wiecie- (Trokach, Olkienikach, Oranach
1 N,-Wilejce). 4 Przedszkola, Szkoła Roz
y/o i owa i 2 Św ietlice. W  Wilnie: 7 Przed 
szkoli, 1 Żłobek Dzienny, Dom Wycho
wawczy dla chłopców (rudnych do pro
wadzenia, Bursa dla niezamożnej mło
dzieży żeńskiej, i Bursa dL młodzieży 
ze Szkól Zawodowych męska, 3 Świetlice

Horoskopy na przyszłoś?
listę szczegółową nowego zarządu podaliś 

m i juz czytelniczkom naszym do wiadomoś 
•u Pozostaje nam teraz zrobić wywiad z no
wą Di czeską Związku p Czesławą Mouikow 
e lą . Przemówienie je j było odrębne od dętych 
czas słyszanych na terenie Związku Nie obie 
cala nic ponad, swoje riły, obiecując jednak 
solidnie spełnić swoje obowiązki. Zastrzegła 
s ę  źe nie będzie dawała Związkowi „bez
sennych nocy“  i całości życia swojego, a tyle 
tylko, ile uczciwie przeprowadzony podział 
godzin dziennych na tę pracę przeznaczyć 
pozwala. Na wstępie zaznaczyła —  wywołu 
jąc odruch wesołości na sal' — że nie lubi 
takich, co to „ciągną piszcząc'1 swoją pracę 
organizacyjną. Tych „piszczących" z prze
pracowania społecznie nie powinno się tole- 
rc wać.

Referat prasowy Związku prosił prezes 
kę o uzupełnienie tego oryginalnego przemó 
w in ią  i jest zdania że opinia nowej prze
wodniczącej na temat pracy organizaeyjno- 
społecznej zawiera dużo zdrowych myśli, 
które fu notujemy:

1) W  pracy społecznej należy sobie wy. 
tyczyć pewną granicę. Nie jest ona poto, 
aby stać sie klęską człowieka, ale raczej ra 
dością jego i dumą. Wszędzie się mówi o ra 
dości pracy". Dlaczego praca społeczna ma 
być je j pozbawiona? Ta praea przede 
w'z> stkim powinna dawać zadowolenie oso 
biste-

2) W  im tjwh zasad należy coś zmie 
nić w pracy dotychczasowej Jest ona zbyt 
pośpieszna, zbyt zadyszana, A więc należy 
zredukować:

a) ilość organizacyj które włażą jedna

dmgiej na pięty i rozproszkowują poczyna- 
r,a jednostek. Należy tu dążyć do koordyna 
ryj pracy, gdyż przj najlepszej chęci nippo- 
dobna wszystkiemu podołać,

b) Ograniczyć liczbę posiedzeń i zebrań, 
które stają się plagą ludzi, chcących coś ro
bić, a nie siedzieć i gadać.

3) Nawet w jednej organizacji nie należy 
przystępować do pracy na ślepo, a raczej 
po dtuższjm namyś]e wybrać sobie placów
kę według upodobań osobistych w myśl w!aś 
n e tej radości pracy i tego max,mum korzyś 
c’„ które można przynieść pracą swoją. Zwią 
zek t}ch  placówek posiada tyle, że może za 
spokoić odrębności gustów członka* swoich.

4) Należy przeciwstawić się stanowczo 
kobwtom, klóre dla pracy społecznej zanied 
fcują dom O ile siły ich są iak niewyrobione, 
że kobiety owe nie mogą poradzić sobie pra 
cując na dwa fronty, niech raczej zejdą z te 
renu pracy społecznej i wracają do domu, 
ho to jest najpierwsza i najważniejsza pra 
ca społeczna dla kobiety.

W  myś] tych zasad_plun je j poczy nań hę 
cizie polegał na usiV>waniu „odciążenia" prze 
pracowanych szlonkiń i włożenia ciężaru na 
tark i ty cli, które dotychczas o j  tych obo- 
wiąz.ków się uchylały,

Poza tym zgodnie z linią poczynań daw 
nego Zarządu praca pójdzie raczej w głąb, 
niż wszerz. Po tym wywiadzie miało się wra 
żenie, że nowa prezeska nie*chce nic obiecy 
nać i kondonsuje swoją energię do nowych 
pc cktrbJiń bez uprzedzania c'ekawyeh o swo
ich planach, Tym może ciekawszy będzie bi 
lans pracy pr/y końcu kadencji obecnego Za 
rządu. E. K. M.

dla bezrobotnej młodzieży, Dom Matki, 
Poradnia Życiowa, Jadłodajnie dia bezro 
botnych, Koła Małek przy Przedszkolach. 

Referaty mamy naslępujęce:
1) I tak — Refeiat Wychowania Poli- 

łyczno-Obywatelsklego, 2) Referat spraw 
kobiecych, 3) Spraw wiejskich czyi1' po
wiatowy, 4) Finansowy, 5) Wytwórczości, 
i) Dochodów niestałych, 7) Prasowy 
3) Najbardziej intensywne w swej dzia
łalności Referaty opieki zamkniętej i 
ladfcdajnia dla bezrobotnych.

żespołowi Kierowniczek poszczegól
nych Refe-atów zawdzięczać należy, źe 
Związek m.mo dotychczasowej od 11.X. 
1936 r. obsady stanowiska prezeski oso
bą nieobyfą na tutejszym terenie, nie 
cofnął się w swoim rozwoju, ala utrzymał 
poz:om z okresu poprzedniego. Przy tej 
sposobności chciałam się usprawiedliwić 
iako prezeska organizacji, że stosunkowo 
rzadko osobiście reorezenlowalam ja na 
zewnątrz. ' *

Świadomość niefutejszosci, mimo, że 
nastroje Lwowa nie wykazują wielkich 
rozbieżności z nastrojami Wilna, odbiera 
ta mi odwagę występów na zewnątrz w 
imieniu wileńskiego Z. P. O. K. Na nor
malną najbliższą przyszłość wyłania się 
dla Związku postulat: stanowisko prze
wodniczącej musi być w rękach osoby 
miejscowej, reagującej ze 100n/o lokal
nym podejściem, wobec tutejszych do- 
Irzeb i braków. Decydując się w ubie
głym oku na ryzykowny krok przyjęcia 
przewodnictwa, uczyniłam lo jedyn e 
przez wzgląd na sol darność organiza
cyjną, bez względu na różnice lokalne, 
z myślą jedynie oddania moich na prze
strzeni paru m'esięcy między przeniesie
niem się ze Lwowa do Wilna niewyeks- 
ploafowanych sił na usługi bliskiej i zna 
nej mi od dawna organizaci Dzis mam 
prawo wymagać (wzajemnej kurtuazji od 
członkiń wileńskich w zluzowaniu mię z 
zaszc7yfnej, ale wielce uciążliwej god
ności.

J. Miziłowska.

Praca na I? renie Wilna
(Fragmenty ze sprawozdania sekretariatu)

Zarząd prowadził prace na terenie m 
Wilna, oraz powialu wileńsko-trockicgo, o- 
kacli, Olkienikach i Oranach. 
bcjmująeego 4 oddziały: w N. W ilejre, Tro

Zrzeszenie Grodzko-Powiatowe liczy w 
Wihiie obecnie 209 członkiń, w powiecie: N. 
W iłejce —  43, Trokach —  39. Olkienikach 
— 30, Oranach — 36.

Kontakt z Zarządem Głównym w W ar
szawie wyrażał się w wyjazdach delegatek na 
I nr.i wychowania polityczno-obywatelskiego 
w październiku i na W alny Zjazd w grudniu 
uh roku, na Zjazd Referentek Spraw Kobie
cych w marcu i na Ziazd Referentek Spraw 
Wiejskich oraz Opieki nad Matką i Dz:ec 
kiem w kwietniu rb

Do Wilna z Zarządu Głównego przyjeż
dżała prezeska p. Hanna Polioska i K ierow
niczka Wydziału Spraw Kobiecych p. Halina 
Siemieńska «•- W charakterze wykładowczyni, 
oraz dwukrotnie była buehaHerka Zarządu 
Głównego, jak również kontrolerka— instruk 
lorka księgowości —  p. Axamitowska. Prói z 
tego otrzymywane są stale z Zarządu Głów 
nego wytyczne w pracy organizacyjnej, w 
postaci uchwal i sprawozdań ze Zjazdów — 
jako też odpisy wygłaszanych referatów na 
al liiadnc tematy, prenumerowany jest rów
nież w tym celu organ ZPOK —  dwutogod 
nik „Praca Obywatelska" i tygodnik Pro 

sła Droga".
Współpraca —  względnie kontakt z o r

ganizacjami w okresie sprawozdawczym 
przedstawiał się następująco:

a) z Wojewódzkim  Komitetem Pomocy 
Zimowej Dzieciom i Młodzieży kontakt Zw. 
wyrażał eię w stałej współpracy, oraz po 
mocy Komitetu placówkom Związku, a delc 
gatki ZPOK w osobach p. dr. Wasilewskiej- 
Śr idowcj i pi Iloppenowej wchodzą w skład 

Zarządu Komitetu.

b) Z Miejskim Obywatelskim Komitetem 
P< mocy Zimowej dla 'bezrobotnych —  Zw;ą 
zek brał udział w pracy jogo Sekcji Finanso 
wej i Materiałowej, na tle zbiórki ulicznej 
odzieżowej f pieniężnej, oraz w dożywianiu 
bezrobotnych, przysyłanych przez Komitet.

c) Z Korpusem Ochron}- Pogranicza,

Rycttfo w czas
Prawie przed miesiącem ukazał s:ę 

artykuł spiawozdawczy w naszym piśmie 
omawiający kryłycznie odczyt p sen. 
Malskiego, wygłoszony na zebraniu 
Związku Młodei Wsi

Raptem wczoraj ołrzymujemy lisł da
towany 20 maja 1937 treści następującej.

Szanowny Panie Redaktorze!
Zarząd Koła W iejskiej Inteligencji 

przy W ojewódzkim  Związku Młodej Wsi 
w W iln ie uprzejmie prosi o umieszczenie 
na łamach Pańskiego poczytnego Pisma 
poniższego wyjaśnienia:

„W  dniu 22 kwietnia lir. na zaproszę 
nie Kola W . Int. odbeł 6ię odczyt Pana 
Senatora Władysława Mak' iego na te 
mat: „W ieś w obecnej sytuacji pańclwo- 
wej“ . Odczyt ten zc względu na swoją 
treść i piękną formę wywołał duże zain
teresowanie i ożywioną dyskusję wśród 
licznie zgromadzonych uczestników.

Dlatego też z wielkim zdziwieniem i 
uczuciem dużej przykrości przeczytaliśmy 
wszyscy artykuł sprawo? ławczy zebra
nia p t „K lóred" droga" p F klerv 
ukaz.oł się na łamach „Kuriera" w dniu 
24 kwietnia 1937 r. Artykuł ten, zniek
ształcający istotny sens i treść odczytu 
zaopatrzony został w dodati, a w pelcn iry 
tar ii i ohrnź]ti yeti wyrażeń kon enlarz 
p. Piotra Lemiesza. Nie poruszalibyśmy 
jednak tej sprawy, gdyby nie szereg 
wzmianek w prasie ( Walka Ludu". „A. 
B. C.“ , „S łow o" i t d.t które oparte na 
cytatach zawartych w wyżej wymicnio 
■uym artykule poczęłv w zaiste humorysty 
czny sposób swązać w fakt zamknięcie 
Agencji Press" z odczytem p. Malsikiego

W  związku z powyższym Zarząd Koła
czuie d ę  w  obowią; ku stanowczo tw ier
dzić. żc zarówno artykuł w „Kurierze \Ąi- 
leńsl im- jak. i w  tani* *= w V ' * ™ -  
i- jzały sic na tei p, -tstaw.e pizećIstawim 
ia \ sposób tendencyjnie jednostronny _ i 
zniekształcon mvsl przewodnią i trese 
odczytu p. sen. Malskiegt ".

Z poważaniem
Za Zarząd Koła:

Jan SzUen preezs, Mieczysław Aleehno 
■wiceprezes, Tadeusz Nowicki sekretarz

w  tym wszystkim charokieryslyczne
są dwie rzeczy:

1 List został napisany z wielkim onóź 
nieniem. Z łego łafwo można sic Ho
rn- śleć, ze nie jesł on jakimś odruchem 
,nC nłanicznym. ale chyba był obmyślany 
uzoadniany może naweł taniso"Y pod 
wpływem koqoś z poza Zarządu, bo 
przecież sam Zarzad móqłby to wcześniej 
załatwić.

2 List zawiera gołosiowre odparcie 
zarzutów, bez wskazania na czym właści
wie polegała treść odczytu i w iakich 
p u n k ta c h  zosta'a zniekształcona.

Sprawozdanie 7. odczytu rzeczywiście' 
opatrzyłem w komentarz nadępujacy:

„Zamieszczone powyżej sprawozdanie 
z zebrania, na którym wygiosił referat 
sen. Malski jest niewąipFwie słuszną cho
ciaż zbyt łagodną krytykę lego co tam 
byfo mówione.

Z a c y tu je m y  szciególme rażące *wier- 
dzenia i zdaniu, kióre zanotował naoczny 
świadek.

1. „Zbył daleko sięgnęła dzlalalncić 
kleru, żeby chłop mógł ło dalej znieść

Każdy się zgodzi, że ło jiui nie jest 
zwykła krytyka kleru, ło jesł demagog a, 
nawoływanie, ażeby chłop wystąpił czyn 
nie pizeciwko duchowieństwu.

2 „Me upodlenia za jedną sosnę olrzy 
maną od ziemianina przy wyborach"

lo już nawę* nie demagogia, a wprost 
brak wyczucia rzeczywistości. Kto jak, 
kto, ale p. p. posłowie i senatorowie 
„wybrani" do ciał parlamenlarnych, a n'e 
nominowani powin .iby się powstrzymać 
od krytyk, czystości w/borów.

3. To demagogiczna I nieudolna kry
ty! a koncepcyi gen. Żeligowskiego opi
sana w zamieszczonym sprawozdaniu.

Krytyka jest szy'a zbyt grubymi rrć~n: 
Opowiadanie beiek, ię  powinno się 
myśleć odrazu o całym powieje, o Pań
stwie, a nie o gminie, że generał Żeli
gowski, zniżając się cło poz'omu grtuny, 
chce jakgdyby obn.zyć ambioe miejsco 
wej ludności i mie,scovzych dz słaczy, 
u nikogo nie znajdzie wiary.

Wszyscy już mają dość tych dekla- 
macyj o Bóg wie jakich deałach przy 
równoczesnym zaniedbywanij  najbliższe
go terenu pracy. Skończyła się omnipo- 
tencja osób działających od góry przy 
pomocy wsparcia wydziałów społeczno- 
politycznych. Na to me ma już żadnej 
rady.

Jeżeli komuś się nie podoba idea 
uzdrowienia samorządu gminnego, ie 
tam nie ma miejsca dla referenta bezpie
czeństwa i że pan staiosta mieszka za 
daleko od siedziby gminy, to leszcze nie 
powód, żeby ludziom zawracać głowy 
wyplataniem andronów, na klóre i tak 
nikt się nie nabierze".
* Związek Młodej Wsi przecież gdyby 

chciał, mógłby łatwo sprostować, że zda
nia cytowane w komentarzu nie zostały 
wypowiedziane lub zostały wypow.edzia- 
na inaczej, mógłby przytoczyć urywki z 
przemówienia sen. Malskiego, p-zysłać 
streszczeme odczytu, a nawet podjąć 
dyskusję z naszym stanow:skiem.

Eardzo chętnie byśmy te rzeczy za
mieścili, podjęli dyskusje, kfóraby się na 
wet nogłd potoczyć na łamach naszego 
pisma, a nie łylko „wśród licznie zgroma 
dzonych uczestników" owego zebrania.

Frosimy bardzo!
Na naszych szpaltach chętnie udzie

limy qościny ilekroć będz!e szło c wy
świetlenie prawdy.

Ta forma jednak, kfórą Panowie wy 
brali t. j. gołosłowne stwierdzenie, że 
sprawozdanie zniekształciło treść odczy-

klóry opaku je się i wsp.era niektóre Przed 
szkoła Związku. 7 marca rb Związek or- 
genizowat z kapelanem KOP-u ks. dr. Sie 
dziewskim obchód ku czci ks. biskupa 
Bardurskicgo w swoim Przedszkolu imie
niu ks. bisk. Bandurskiego, przy ul. W itoL 
do wej 5.3. ,

d) Z LOPP który zorganizował wy. 
kh.dy obrony przeciwgazowej na placów
kach Związku.

el ZPCK, który zorganizował kurs ra- 
Ic.nnictwa sanitarnego dla świetjiczan Świe 
tłic ZPOK;

£) Z Polskim Białym Krzyżem —  w 
akcji jego kulturalno •• oświatowej dla po
borowe ch —  Związek prowadzi bufet w Ko 
m'sji Poborowej.

g) Z Towar-ystwem Przeciwgruźliczym, 
które zorganizowało cykl pogadanek dla ro 
dziców dzieci Przedszkoli i Switlic ZPOK 

h) Z Polską Macierzą Szkojną —  Zwią 
rek brał czynny udział w zbiórce ulicznej 
11:1 szkolnictwo.

i) Z Towarzystwem propagand} Turystyk' 
i Wileńskim Towarzystwem Ogrodniczym 
we wspólnej akcji propagand} zdobnictwa 

kw atowego Wilna.
j) Ze Związkiem Polaków Zagranicą — 

współpraca Związku w organizowaniu im- 
pi ez i odczytów jiropagandowych.

k) Z Komitetem Zblokowanych Organi
zacji Kobiecych —  Związek jest stale w bij 
sic'ni kontakcie, gdyż wchodzi organizacyj
nie w sktad Komitetu i w miarę potrzeby 
współpracuje z nim zawsze

I) Z Klinikami na terenie M ijna: chi-ut 
giczną, wewnętrzną, laryngologiczną, cho 
rób nerwowych i dziecięcych, które przyj
mują bezpłatnie pacjentów skierowanych 
przez Poradnię Życiową, prowadzoną 

przez Związek.
1) Polskie Radio urządziło choinkę z upo 

minkami dla dzieci Przedszkoli Związku Na 
skutek interwencji Zarządu —  Dyrekcja Ra
dia otrzymuje w rb. z Wydziału Prasowego 
Zarządu Głównego organ Związku Prac3 
Obywatelska" i informuje stale społeczeńst
wo o sprawach aktualnych ZPOK-u

tn) Dyrekcja Teatru Miejskiego na Pohu 
lance ofiarowała w ćb. bezpłatne bdety na 
przedstawienia dla świetliczan Związku i wv 
jelkowo niskie zniżki, Im aż 50 proc. dla 
członkiń Związku do teatru.

n) Prasa wileńska jest również w bliskim 
kontakcie ze sprawami Związku i współpra
ca z nią datuje się od dawna —  Redakcja 
„Słowa" przesyła codziennie bezpłatnie 2 
egz. swego pisma do Św-ietłw i 1 egz. dla Ja 
dioda i,ni dla bezrobotnych, prowadzonej 
przez Związek. —  Redakcja „Expresu“ prze 
svbi 1 egz. bezpłatnie dla Jadłodajni. Re 
In keja .Knrjera W ileńskiego" przesyła 1 
egz dla Jadłodajni ZPOK, za minimalna n- 
płatą 50 gr. miesięcznie prócz tego Redak- 
o’0 „S łowa" i „Knrjera W ileńskiego" umie*z 
rznją Stale bezpłatnie komunikaty prasowe 

Związku.
o) Z Ossolineum we Lwowie zostały zao

fiarowane ks:ążki dla potrzeb Kół Matek 
przy Przedszkolach Związku.

p) Z Ubezpicczalni Społecznej w Warsza 
wic otrzymana została dotacja w suni e 700 
zł na inwestycje Żłobka Dziennego związku 

Celem zbliżenia i zapoznania się wza;cm 
ni go członkiń, oraz pogłębienia światopogią 
du na zagadnienia aktualne, organizowane 
były t. zw czwartik dyskusyjne, które n o ż  
na jzodzielić na grupy czwartków organ.ża
cy ino-informacyjnych, czwartków odczyto
wych z wolnym wstęip-wn dia gości, oraz 
czwartków związanych z jakimś obchodem 
lub uroczystością chwiji bieżącej zwnrtków 

w okresie sprawozdawczym było 1.
W. Grzmielcwsia.

Kr08î a
— W  Werkach od 1— 28 czerwca w dwóch 

turnusach odbędzie się obóz wypoczynkowy 
WF. dla pracownic fizycznych. Za turnus 
który trwa 2 tygodnie koszta pełnego ulrzy
mania wynoszą 7 zł. k

Zgłaszać s;ę po dekli ae.m należy do 
ZPOK. (Jagiejlońska 3 -3 do Sekretariatu).

—  Do członkiń ZPOK. Uprzejir,'e ].rosimy 
nasze oddziały i Zrzeszenia o prenumerowa 
nie „Kurjera Wileńskiego", któr> stanowić 
ma łącznik prasowy z placówkami mzsypa 
nim i [>o województwu, \rtykuly d „Świata 
Kobiecego" proszę jednak kierować na Ja- 
g :ellońską 3/5 —  3, na imię E. Masicjew- 
skiej. __________

■ iiiłiiffliiir,'~ w m r irinr-inwiirTt
fl-tystd-molarz teatrów m!e|skichW. MAKOWI*

PROJEKTY WNĘ1 RZ 
(irPeszkanla, Mura, sk'epy ! 1, d.T 

Wiwulskiecjo 6 m. 15, feł. 23- ?

fu, a komentarz był pełen irytacji 1 obra 
jliw ŷch wyrażeń, rikoqo nie pzekonuje.

Warło ponadto fu jeszcze jednę rzecz 
podnieść. Krytyka przeprowadzona przez 
nas dotyczyła nie Zwięzku Młodej Wsi, 
a tylko odczytu wygłoszonego na jednym 
z zebrań. Za treść odczytu ponosi odpo
wiedzialność prelegent w większym zna
cznie stopniu niż drgenizatorzy, i on
właściwie powinien by raczej sprostowa
nia nadsyłać, o ile rzeczywiście treść od
czytu w sprawozdaniach została znie

kształcona. P- Lemiesz.



6 „K1R.TER W IL E Ń S K I*  22 m ają 10.1?

Najstarszy mieszkaniec 
Wile^szczyzny

N'ewę)pliwit najstarszym mieszkańcem 
Wileńszczyzny, a może i całej Polski jesł 
p. Antoni Jarmałkowicz (widoczny na na
szym zdjęciu), który liczy 116 lat, P. Jar
małkowicz, mieszkający we wsi Dubrowa, 
powiału mołodeczaństiego trzyma się do 
skonale i dotychczas pracuje na roli. Pol 
ski *en „matuzalem" ma już praprawnu- 
kow. jest on z dziada pradziada Pola- 
k em i wyznawcą religii rzymsko-kato

lickiej,

DoDre .rsiążkl są najleDSzyrr1 
przyjaciółmi cztow eka

Di. Dilarrfoth

„NOWOŚCI"
Wypożyczalnia Książek

W ilnov Jagiellońska 16-9
Klasyczne, 'ektura, nowości, naukowe 

i w obcych językach.
Czynna od 12— 18.

 Warunki przystępne.

Zwalczanie szkodników 
porzeczek i agrestu

W  wielu miejscach na teren ie m. Wil 
na i okolic wystąpi* masowo szkodnik po 
•zeczek i agrestu, t. zw. Brzęczak porzecz 
kowy. Szkody wyrządzają felone gąsie
nice tego owada, które przy silnym wy- 
i  ępowamu ogafacają prawie liście porze 
czek i agrestu. Pc eca s'ę szybkie orzystą 
pieme Jo  walki z nim, ponieważ stadium 
gąs enicy Bnęczaka trwa krótko i dojrza
łe gąsienice uchodzą do ziemi. Obecnie 
walka z łym szkodnikiem polegałaby na 
strząsaniu gąsienic na płachty, rozesłane 
poc krzakami i następc ę niszczeniu opad 
łych gąsienic, oraz na opryskiwaniu na- 
■Dasfoy/anych krzaków zielenią paryską. 
Na 100 litrów używa się 80 gram z,eleni 
paryskiej i po* kg wapna niegaszonego. 
Prz;u użyciem należy wapno zgasić w 
malej ilości wody, w innym zaś naczyniu 
przyrządzić papkę z zieleni paryskiej, na 
s ępnie ob.e substancje zmieszać i dodać 
vody, aby otrzymać 100 litrów płynu, do  
ym zaś przystąpić do opryskiwania.

Gąsienice przepoczwarzaj się w ziemi 
ło łez gd już na t-rzaku ich nie będzie 
należy dobrze wokoło skopać ziemię 
mniej więcej w odległości zasięgu gałę
zi, a na« jpnie ubić, aby dojrzałe owady 
me mogły wydostać się na powierzchny 

. ? chr> Roślin udzielą bezpłatnych 
L ° ra Zlal ' " k°logiczny Stacji (cho-o- 
by pochodziła grzybkowego) mieści się 
orzy ul. Obj izbowej 2, a dział entomo
logiczny (izkodniki roślin) — pr?v u| 
Zakretowej 23

Litwini na gwałt fabrykują bohaterów
Przed paru dniami ludność wsi 

Białolesie w pobliżu Zawias na po-

fjraniczu polsko-litewskim została za 
ntrygowana niezwykłym ruchem na 

terytorium L itw y  w odległości (kilku 
dziesięciu metrów od lin ii granicznej 
Ja k  się okazało po stronie litewskiej 
na wysokim  wzgórzu odbywała się 
prowokacyjna uroczystość poświęce
nia pomnika, wystawianego policjan 
tcwi. zabitemu na granicy w r. 1930.

Sprawa zabitego w r. 1930 poli
cjanta lilewskiego jesł dobrze znana 
ludności wsi pogranicznych. W  swo
im czasie łn ła  ona wszechstronnie 
wyjaśniona i zakończała się stwierdzę 
niem w iny owego policjanta

Mianowicie we wrześniu i paździer 
niku roku 1930 jedna z wiech gra
nicznych w pobliżu wsi Białołesie by 
ła bezprawnie kilkakrołnie przeno
szona wgłąb terytorium polskiego.. 4 
października KOP. zorganizował za
sadzkę i przyłapał policjanta litew
skiego na gorącym uczynku przeno
szenia wiechy. Policjant został wezwą 
ny do zatrzymania się, ’ecz niino, że 
znajdował się na tery torium Polski w 
odległości 50 intr, od linii granicznej,

wezwania nie usłuchał i obrzucił pa 
troi stekiem wyzwisk, ubliżając tak
że Polsce. Po trzykrotnym powtórze
niu wezwania patrol oddał strzał, 
który zabił policjanta.

Obecnie władze litewskie, zapomi 
nająć o okolicznościach zajścia z r. 
1930, ogłosiły zabitego policjanta bo 
haterem, poległ-m w walce o rozsze 
rżenie granic L itw y  kosztem teryto
rium Polskiego.

Na uroczystość poświęcenia pomni
ka przybyło kilkunastu oficerów li
tewskiej straży granicznej, kilku ofi- 
ceiów armii, oddział policji granicz
nej, oddział harcerek, delegacje szauli 
sów ze sztandarami i orkiestra. Poza 
tym przy pomocy policji zmuszono 
do wzięcia udziału w tej uroczystości 
ludność cywilną. W>Tgłoszono szereg 
przemówień, w których podkreślano 
kilkakrotnie, że granica L itw y  musi 
sięgać daleko po za W ilno.

Pomnik wzniesiono z kamienia (wyr 
«ckość ponad 2 i pół m.) na w’ysokim 
w/górzu, tak aby był widoczny' w du
żym promieniu po obu stronach gra 
nicy.

Usiłcwał fabrykować fałszywe monety
d i 18 bm, w czasie rewizji w za

budowaniach Mikołaja Kas®rewsklego 
we wsi Kiewlicze, gm. woropajewsklej, 
ujawniono 5 kawałków stopu białego 
metalu, 1 kawałek stopu ołowiu, 2 ka
wałki blachy aluminiowe], dwa naczynia 
z blachy z resztkami sfopu białego metalu, 
torebki papierowe z gipsem, foremkę 
gipsową z odbitką 1-zlotowej monety, 2

foremki drewniane, składające się z 
dwóch połówek z otworami do wiewania 
stopu i kawałki g'psu z odciskami brze
gów monet. Kasarewski przyznał się do 
usiłowania fabrykacji fałszywych mo.iet. 
Powyższe przyrządy należy zaliczyć do 
środków prymitywnych, mogących służyć 
do robienia faiszych monet lyiko w małej 
ilości. • ■

W  zaśc Kołfyniany, gm koltynlań- 
sklej, w dniu 15 bm. wskutek wadliwej 
budowy komina spalił się dom mieszkal
ny Alfonsa Czerniawskiego. Straty wyno
szą zł 4.0C0.

*
We wsi Ryiiszkl, gm. rzeszańskiej, w 

dn. 12 bm. wskutek nieustalonej narazle 
przyczyny spalił się dom mieszkalny 
Ignacego Stankiewicza. Straty wynoszą zf 
300. Dochodzenie prowadzi się.

* k
W dn. 4 bm. w lesle państwowym 

oko*o wsi Czyżyszki, gm. nlemanczyń- 
skiej, o g 13 powstał Dożar. Wypalił się 
las na przestrzeni 2,46 ha war. zł 15120. 
Ustalono, że pożar powstał wskutek za
palenia przez Edwarda Pszczotowskiego 
drobnych gałęzi I pozostawienia ognia 
bez dozoru.

*

W kol. Cwiecino, gm. Jażnieńskiej, w 
dniu 13 gm. o godz. 14 spaliła się łaźnia 
Onufrego Brynkiewicza, który oblicza stra 
ty na zt 35. Przyczyną pożaru było po
zostawienie ognia w palenbku bez do 
zoru

*

W  dn. 12 bm. około wsi Korclewlcze, 
gul, holubickiej, powstał pożar w lesie 
państwowym Spaliło się 0.35 ha lasu. 
Pożar został ugaszony przez mieszkań
ców wsi Korolewlcze przed przybyciem 
gajowego. Przyczyny pożaru narazle nie 
ustalono. Dochodzenie wszczęto.

*

W  kol. Wołodżkowo, gm- plusklej, w 
dn. 15 bm. około godz. 16-e| wybuchł 
pożar. Spaliły się: dom mieszkalny, chlew 
spichrz, odzież pościel I uarządzenle do 
mowe Teodora Zacharczonka. Oprócz le

go spaliło się 460 kg iboża, 1003 kg 
ziemniaków, 230 zł w gotówce i różne 
sprzęty. Poszkodowany oblicza straty na 
zł 4500. Pożar powstał wskutek zapalenia 
się strzechy słomianej od Iskry z komina.

WllelkJi pow.
— POWIAT WILEJSKI ZAMIERZA NA 

BYć APARAT KINEMATOGRAFICZNY.
Jeszcze zimą na jednym z zebrań została 
wysunięta myśl nabycia wysiłkiem wszysl 
kich organizacyj aparatu kinowego, który 
mógłby obsługiwać cały powiał. Ostatnio 
w dniu 19 maja zostało zwołane zebianie 
członkow różnych organ:zacyj i w sali wy 
działu powiatowego odbyło się próbne 
wyświetlanie różnych urywków przez 
przedstawie.ela aparatów wąskotaśmo
wych. Próba na ogół wypadła pomyślnie 
i wobec lego w najbliższym czasie doj
dzie do porozumienia przedstawicieli róż 
nych organizacyj w sprawie zdobycia po 
frzebnej na ten cel gotówki około 3000 
zł. Zaopatrzeniem powiatu w aparat 
dźwiękowego kina objazdowego bardzo 
żywo inferesunje się starosta powiatowy, 
kfury jako przewodniczący wydziału po
wiatowego zadeklarował wydatną pomoc 
ze strony samorządu.

Aparat zostanie nabyty na warunkach 
dwulet iej spłaty. Przedstawiciel firmy 
przeszkol,! mechanika, który będzie wy
świetl at obrazy.

Posiadanie aparatu kinowego dla po
trzeb powiatu przyczyni się wydatnie do 
podniesienia poziomu pracy oświatowej 
i ułatwi pracę działaczy społecznych.

Należy nadmienić, że aparat wąsko
taśmowy ,est o tyle dogodn:ejszy, iż fil 
my do niego są nieraz kilkadziesiąt razy 
tańsze niż do aparatów o taśmach sze
rokich. V/ R.

Swlądany

Hółotfetzno
—  PODERŻNĄŁ SOBIE GARDŁO 

W dn. 18 bm. Grzegorz Kobzaw, lat 44, 
zam. we wsi Kończany, gm, krażniańskiej, 
usiłował popełnić samobójstwo przez po 
derżnięcie sonie brzytwą ęardta. Pierw
szej pomocy udzielił mu lekarz rejonowy, 
a następnie Kobzcwa przewieziono do 
szpitala w Mołodecznie. Ustalono, że 
Kobzow nosi) się z zamiarem popełnienia 
samobójstwa od k.Iku dni. Przyczyny za 
machu saniooójczcgo narazle nie utla- 
lor.o.

Katastrofalne skutki uiewy w Gdyni

Nienofowana dotąd ulewa nawiedziła onegdaj Gdynię, powodując katastrofal
ne następstwa. Wezbrana rzeka Kacza w Małym Kacku przerwała między innymi 
ulicę Łowicką, uniemoż^wiajpc komunikację. Zdjęcie przedstawia fragment zn'sz 

czenia, wywołanego przez rzekę Kaczą w okręgu gdyńskim.

Cm TMTA

—  NOŻAMI. W  dn, 17 bm. o g. 20-ej 
we wsi Kakanie, gm, hoduclskiej, lózef 
Paszun, Paweł Buczel I Leon Buczel za
dali kilka ciosów nożami Józefowi Pleikle 
wieżowi, ze wsi Birżełala, gm, iynłupske| 
Zajście powstało na ile porachunków oso 
bisfych. Pietkiewicza umieszczono w szpl 
talu w Swlęclanach.

—  MANIPULOWAŁ NABOJEM. W  
dn. 14 bm. Wacław Korulski, lat 12, m-c 
wsi Zaciszki gm podbrodzkiej, manipu
lując nabojem karabinowym spowodo
wał eksplozję. Korulskiemu urwało dwa 
palce lewej ręki. Poszkodowanego umie
szczono w szpitalu.

Niemasz n«c przyjemniejszego 
dia oka juk dom uńwieccny

„Dzień dobroci dla zwierząt 
i ochrony przyrody"

Zarzad T-wa zwraca się do wszysfk ch 
obywateli m. Wilna w imieniu łysęcy 
niemych stworzeń z gorącym apelem: 
złagodźcie dolę zwierzęcia, zapobiegaj 
cie przejawom złej woli i pięlnujcie 
wszelkie okruc:eńsfwa względem zw:erząt 
i ptactwa, w mysi etyki nakładającej na 
każdego człowieka obowiązek miłowania 
istot stabych, rie mogących nie tylko sta 
wać w swej ob-onie, ale i o należne 
miłosierdzie prosić.

Wcelu spopularyzowania ide ochro 
ny zwierząt i przyrody wśród najszer
szych warstw społeczeństwa wileńskiego 
oraz w celu uzyskania środków na dalsze 
prowadzenie ambulatorium dla zwierząt 
ubogiej ludności, — Zarząd T-wa urzą 
dza w niedzielę dnia 30-go maja rb.

„Dzień dobroci dla zv. ierząt i ochrony 
przyrody". Porządek „Dnia":

1) pochód cztonkó-.r, sympatyków 1 
młodzieży szko'nej ze zwierzętami, tran
sparentami i orkiestrą,

3) kwesta przez psy tresowane.
Wszyscy, któ-zyby chcieli przyjąć u- 

dział w pochodzie ze zwierzętami lub 
w jakikolwiek inny sposób przyczyn,ć się 
do uświetnienia i urozmaicenia feoo 
„Dnia" proszeni są o zgłoszę.sie się do 
Sekretariatu Towarzystwa.

Jednocześnie prosimy członków i sym 
patyków o łaskawe zaofiaroY/anie fantów 
na rzecz mającej się cdbyć w tym dniu 
loterii fantowej. Prosimy zgłaszać się .o 
Sekrefai iatu T-wa — ul. Żeligowskiego 4, 
od godziny 6—7 wieczorem

Do sprzedania P IW
na Zwierzyńcu tuż przy ul. Tomasza Zana. 
Tanio. Informacje: ul. Zakreiowa 15 m. 6 

g. 15— 17.

Felicja rzeczna
będzie patrolować na Wilii

Dowiadujemy się, że pol eją rzeczna 
w bieżącym sezonie letnim oatro'ować 
będzie na łodziach rzekę Wilję i spraw 
dzar, czy osoby jeżdżące kajakami po
siadają zaśw;adczenia któregokolwiek z 
klubów sportowych o odbyciu próby 
sprawności ptywack sj. Ponieważ często 
są wypadki wywracania się kajaków, u- 
prawnieni do jeżdżenia nimi po Wiljl 
oędą tylko ci, klorzy wylegitymują się 
podobnym zaświadczeniem klubu sporło 
wego. Zaświadczenia maja wydawać 
wszystkie kluby sporlowe Wilna,

P O W I E Ś Ć

Silny blask sufitowej żarówki tak mnie w pierw
szej chwili oślepił, że zamrugałam. W  pokoju było 
gorąco, a zapach dymu papierosowego mieszał się 
nieprzyjemnie z ciężką wonią jakichś egzotj cznych 
perfum.

Ina leżała w omdlewającej pozie na stosie podu
szek Je j, o ile mogłam osądzić, całkowicie koronko
wa, luksusowa koszula cielistego ikoloru wyglądała 
nieprzyzwoicie kusząco i nie godziła się ani z oban
dażowaną ręką. ani surową szarością pokoju. Czar
ne włosy układały się na tle białej poduszki w ko
kieteryjne pasma; błękitne oczy; ocienione czarny
mi aksamitnym’’ rzęsami, patrzyły dziwnie nie sen
nie, a usta, nawet o tej godzinie nocy, czerwieniły się 
jak świeża rana. Pięlkna, śnieżnie biała cera nigdy 
nie wchodziła w kontakt z różem, chociaż Fllen  ma
wiała, że to „niczyja sprawa co ona wyrabia z po- 
madką do ust". Uważano ją za piękność, ale ja oso
biście miałam jej do zarzucenia za blisko osadzone 
oczy i twarde zarysy szczęk, wskazujące na skłon
ność do okrucieństwa. Czarne brwd nie schodziły się 
tylko dlatego, że do tego nie dopuszczała. Nie wiem, 
dlaczego wyobraziłam ją sobie w powłóczystej, ak
samitnej sukni, futrze i średniowiecznym stroiku 
głowy, wyszywanym perłami. Kiedv spojrzała z pół
uśmiechem na d ra Ivunce‘a mignęła mi w pamięci 
ilustracja z podręczniika historii z dziecinnych e/a
sów. Pamiętałam ją wyraźnie. Przedstawiała kobie
tę z g ł"v ;j w klejnotach i nosiła podpis: Lukrecja
Bargia. k ;ężna Ferrary. Nie pamiętałam, co ona ta
kiego zrobiła, że raczono nią dzieci w cztery wieki 
po śmierci, lecz wyraz jej twarzy utkw ił mi w pa
mięci do dzisiaj. Ponieważ jednak nie jestem fan 
tastką, przypomnienie pierzchło tak szybko, jak

przyszło i Lukrecja —  to jest Ina Ilarrigan przestała 
się uśmiechać i jej czarne brw i zeszły się nad cien
kim, białym nosem niemal w jedną linię.

—  Co się stało? —  zapytała nisikim, aksamit
nym, kontraltowyin głosem, który w chwilach wzbu
rzenia przechodził w clirapliwm tony, tak jak teraz. 
—  Coś się stało. Widzę to po waszych twarzach. Co 
się stało? —  Czy —  mąż dopuścił się... os*atec^ncj 
kompromitacji? i

—  Proszę, niech pani nad sobą panuje —  za
czął ostrożnie dr. Kunce, lecz widząc wyraz jej o- 
czu. wypalił prosto z mostu; —  Mąż pani zachoro
wał —  niebezpiecznie... Co lu mówić, nie żyjet

W yraz  jej twarzy nie zmienił się ani na jotę. 
Niebieskie oczy patrzyły chłodno w twarz doktora 
Przez długą chwilę biała maska pozostała niewzru
szona. N ie drgnął w niej ani jeden muskuł, ani jeden 
nerw’. Kiedy wrreszcie dr. Kunce sięgnął do lewej, nie- 
obandażowanej ręki, żeby zbadać puls, czerwone li
sta poruszyły się parę razy i padło z nicli pytanie:

—  Co pan powiedział?
—  Proszę, niech pani nad sobą panuje —  upo

mniał, podług mnie niepotrzebnie, dr. Kunce. Jego 
ciemne oczy, ocienione długimi, jed w ab is tym i rzę
sami, zwęziły si£ i zaostrzyły. M iał zupełnie kobiece 
rzęsy.

—  Niech pani nad sobą panuje —  powtórzył.—  
Dr. Ilarrigan umarł przed chwilą

Milczenie i pytanie:
—  Co się stało? Proszę o prawntę.
Powiedział prawdę o tyle, o ile wdedziaf Jego

wysmukłe palce obejmowały jej rękę, a ciemne oczy 
wpijały się w jej oczy’, chłodne, jak dwie aikwamary- 
ny. Muszę jej przyznać, że zapanowała nad sobą tak

dobrze, że aż za dobrze.
W ydało mi się również, że ogólnie chwalona le

karska czułość d-ra Kunce‘a przekroczyła granice za
wodowego współczucia dla pacjentki, chociaż z dru
giej strony w jego zachowaniu było coś abstrakcyj
nego, tak jakby się chciał wywiązać jak najprędzej i  
niemiłego zadania i zająć ważniejszymi sprawami. 
W yniósł się od niej jak tylko mógł najspieszniej, ka
żąc mi zaaplikować jej talki i taki środek nasenny, 
sporządzić listę krewnych i adwokatów, których 
trzeba bvło zawdadomić o śmierci Harrigana i posie
dzieć u niej dopóki nie uśnie. Ona wymogła no nim, 
że powie jej o wszystkim, co się wykryje, zażyła pro
szek i przez dłuższą chwilę leżała nieruchomo, pa
trząc w przestrzeń Szczęki miała zacięte na kamień, 
w oczach ani śladu łez. Usnęła w środku przydługiej 
listy nazwisk, a ja wyszłam na palcach na korytarz, 
zastanawiając się nad nieobliczalnością kobiet. Pod
czas gdy Ina Ilarrigan panowała staranne nad doz
nanym wstrząsem, niemal nie podnosząc głosu. D.o- 
ne Meladv mdlała bez przerwry tyliho dlatego, że zo
baczyła ciało.

W  korytarzu czuć było dym. Kichnęłam i zaka
słałam, Z pokoju Dione wyszła Nancy Page i zoba
czywszy mnie, zawołała:

—  Na Boga, gdzie pani była, panno Saro? B y ł 
tu lekarz policyjny —  ciągnęła, nie czekając na od- 
powdedi —  i koroner i cała gromada fotografów.^Nie 
czuje pani magnezji? Potem przyszli jacyś sanita
riusze i... i zabrali ciało z w indy i o... Och' jakież 
to okropnel —  Zadrżała febrycznie. Twarz miała ko- 
lo rffk iedy. —  Och 1 To gorąco I —  sapnęła, spycha
jąc leniwie czepek na tył głowy, L ilian  mówi, że bę
dą badać nas wszystkich. Czy to prawda? (D. c. n j
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WILEŃSKA
DYŻURY APTEK.

1) Nałęcza (Jag:ellońska 1); 2) Augu- 
$»owsf iugc (Kijowska 2), 3) Romeckiego 

Z ie le ń c a  (Wileńska 8); 4) Frumkinów
(Niemiecka 23) i Rostkowskiego (Kałwa- 
ryjska 31).

Ponadto sfale dyżuruję następujące 
apteki: Paka (Antokolska 42); Szantyra 
(Legionów 10) I Zajączkowskiego (W i
toldowi 22)

HOTEL EUROPEJSKI
Pierwszorzędny. — Ca ly przystępne.
ta» i*3iy w pokajach. Wińdj osob wa

MIEJSKA
— Posiedzenie Rady Miejskiej. Na

* dzień 28 bm. wyznaczone zostało plenar 
ne posiedzenie Rady Miejskiej, Na po
rządku dziennym kilka spraw pożyczko
wych. ustosunkowanie się do uwag Urzę 
du Wojewódzkiego, poczynionych na 
marg.nesie nowego preliminarza buJże- 

>wego m asta, projekt regulacji placu 
Katedralnego i dodatkowy budżet na r. 
1937— 38,

— Szyldy muszą zawierać nazwisko, 
Imię I roazaj przedslęblorslwa, Władze 
rtiejskie wydelegowały specjalne komis 
je, które doknują lustracji szyldów W  
myśl rrzep:sów każdy szyld winien być 
zaopahzony w nazwisko i imię właśc.cie 
!a, wym eniony musi być również rodzaj 
pr edsiębic-siwa. Nie stosowanie S'ę do 
łych przepisów pociągnie za sobą suro 
we kary. Kary wymierzane będą od dnia 
1 czerwca rb

—  Spełnienie obowiązku wobec bez 
robotnych warunkiem w siawan.u do 
s rzeliłgu. w związku z tym, że wielu 
właściciel, sklepów i różnych innych 
prze dsięb orstw nie wywiązało się z Drzy  

fęfegtt na siebie obowiązku przyjścia z 
pomocą bezrobotnym w ranach organ! 
WWdrre, y, ok asie z.mowej pomocy, wy

20S,flf0 "radzen ie do wszystkich 
'nsfyfncy państwowych i samorządowyc 
b/ |oczyrWłc oa 1 czerwca rb. L y
rżaf j PrZO'a^ acn na dostawę Z f l  
- 'o w  lub , ‘tyKułow spoiyw :z.ch lub

-dane r '  erZfln'U 'ak,chkoIW!ek ronóf b 
czy dane pr; :iębiorstwo 

lub fena wywiązała się z akc* r>~! 
omowej bezrobotnym. W  Spadku n S

S r m *7 z
—  Zmniejszenie liczby zatrudnienia 

na robolach drogowych miasta. Zarząd 
miasta zmniejszył osłatn:o l.czbę bezro
botnych zatrudnianych na robotach dro 
gowychł Dotąd zatrudniano 1200 bezro
botnych, obecnie stan zatrudniania ima 
lał do 1000 osób. Tłumaczy się to szczu 
Dłynr kredytami, jakie posiada na ten cel 
fldasło. i skutkiem lego lempo robóf zo 
ifało zmniejszone.

R_ch w handlu. W  ciągu bieżące 
go m es.ąca powsiało 17 nowych przed 
s >,t orsiw handlowych. Są ło przeważnie 
sklepy owocowe, scdowiarnie i ł. p., d 
więc przedsiębiorstwa o charaklerze sezo 
nowvni. W  irm snmym czasie zlikwido- 
v. to s ę 9 sklepów, przeweżn:e na pery 
feriach miasta.

P IJ  1SOW.4.
Zarząd Syndykatu D/ii-iiirk-rzy WUeń 

slilch powiadamia członków Syndykatu, że 
zapowiedziane na 23 hm. walne zebranie 
SyndyKatu odbędzie się w innym terminie o 
czym nastąpi osobne powiadomienie.

W OJSKOW A.
— Kio dziś staje do poboru! Dziś, 

dnia 22 maja Drzed komisją poborową 
(Bazylianska 2) w’nni stawić się poborowi 
rocznika 1916 z nazwiskami na literę S,
zamieszkali w obrębie VI Kom P. P __
oraz z nazwiskami na litery 7 i U bez 
względu na miejsce zamieszkania. Po- 
nadio obowiązek stawiennictwa rozciąga

się na poborowych z nazwiskami rozpo 
ezynającym! się na Ilferą LW, zamieszka
łych w granicach' I I II Kom. P. P.

.«ecr- i

AKADEM ICKA.
—  Podzlękowan.e. Zarząd Bratniej Pomo 

c/ Stiud. Szkoły Nauk Politycznych w W ilnie 
skrada serdeczne podziękowanie Redakcjom 
„Kurjera W ileńskiego" 1 „Dziennika W ijeó  
sk ego" za wydatne przyjście z pomocą aka
demikom SNP. biorącym udział w  Ogólno- 
aŁrdrmickiej Pielgrzymce na Jasną Górę.

Wymienione pisma zaofiarowały poważną 
ilość egzemplarzy Swego poczytnego pisma 
zgóry przekazując uzyskane z lego wply 
wy na pomer akademikowi SNP. w piel
grzymce do Częstochowy.

RÓ ŻN E
—  Zjazd Koleżeński. Jutro t j. w niedzic 

lę dnia 23 maja rb. odbędzie się Zjazd K o
leżeński Polaków, którzy ukończyli, względ
nie opuścili, średnie zakłady naukowe w IVil 
nie (I i TI gimnazjum i szkoła realna).

Program Zjazdu następujący:
O godzinie 10 rano nabożeństwo w koś 

'bele. św Jana
O godzinie 10 30 —  zbiórka na podwórku 

V CR. dla dokonania zdjęria fotograficznego.
O godzinie 11 —  zwiedzanie Ratusza oraz 

ruin na Górze Zamkowej.
O godzinie 7,30 —  wieczór zebranie ko

leżeńskie w sali restauracji „Ustronie" (ul. 

Mickiewicza 24).
— Elektrownia miejska w Wilnie po

daje do wiadomości P. -P- abonenłów 
wyieżdżaiacych na letnika w obrębie 
m. Wilna, że zabieranie ze sobą liczni
ków gospodarczych bez up-zedniego za
łatwienia odnowiednich formalności w 
Elektrowni jest wzbronicne. f ^

R f lW O S S d O t t f A
—  Jeszcze o Górze źhmkowej. Góra 

Zamkowa (z kopcem M ckiew cza) jest 
dla nowogródzian jedynym, najbi.ższym 
skwerem, parkiem rzec można, słowem 
miejscem lefn:ch spacerów. Toież z urna 
niem podkreślić należy zabieg; Zarządu 
Miejskiego nad upiekszen.em lej góry, 
bv uprzyjemnić obywatelom miasta spę
dzenie wolnych ehwii W letnim sezonie.

Obecnie Zarząd Miejski pragnąc roz
szerzyć skwer, ako najbardziej uczęszcza 
ny, powziął uchwałę, aby odkupić od p. 
Węcławskiej, względnie wydzierżawić 50 
m kw wrzynających się klinem w łen 
skwer i uszczuplających nrejsce dla spa
cerów.

Soodziewać się należy, że właściciel
ka nie będz>e stawiać frudnośc' bo i tak 
plac łen leży odłogiem, a publiczność 
miałaby „szersze pole'' dla spacerów, no 
i wygląd skweru byłby całkiem inny. 
(Szkoaa, że poprzedni Zarząd Miejski 
zamiesi budowy parku miejskiego nie od
kupił całego zadrzewionego placu p. 
Wecławskiej).

Poza fym 7arząd Miejski ma jakoby 
zamiar zainstalować na Górze Zamkowej 
radio z głośnikami (megafonami), co nie
zawodnie powiłane zostanie przez szer
sze warstwy społeczeństwa z wielkim za
dowoleniem. Niektórzy twierdzą, że sa to 
tylko marzenia, ..insynuowane prze; lu
dzi dobrej woli" K.

— Zjazd L. M. K- w Nowogródku. 
Na dzień  23 maja r b (niedziela) został 
zwołany przez Ok-ęgowy Zarząd 1 igi 
M o-skiej i Kolonialnej 7iemi Nowogródz 
kiej Okręgowy Zjazd.

Zjazd zaszczyci swoja obec.iośoą p'o 
lektor Ligi, na nasze! Z'emi Pan Wo,e- 
woda Adam Sokołowski, który został za
proszony przez specjalną delegacje z lo 
na Zarzadu i przyrzekł wz-iął udział w na 
radach Zjazdu.

Zjazd, jako doroczny, wysłucha spra 
wozdania Zarządu, Komisji Rew;zyjnej 
oraz delegfła Zarządu Głównego. Poza 
łyn usłali budżeł i dokona wyborów 
do wiadz Ligi

—  Tnk to się robi... Aleksander Kurian, ze 
wsi Sieciewin gm. kuszelewskiej, po w. no
wogródzkiego, winien jest Bankowi Rolnemu 
pewną kwotę, której nie może spłacić. Skut 
kiem tego zjawił sie u niego egzekutor KKO 
p. Malawski z nakazem eksmisji. Lecz Kuria 
nowi ani się śniło wyprowadzać z domu na 
zieloną trawkę, bo lo i nie zdrowo i nie wy 
godnie i chakipj’ szkoda. I tak więc siedział

Frzywłaszczenip zabytków historycznych?
Jakie naczynia znaleźli robotnicy 

w ogrodzie 0. 0. Misjonarzy przy ulicy Suoocz?
ogrodzie OO. Misjonarzy przy uli || wszystkie mosiężne narzędzia dla celów

cy Subocz, wynajęci robotnicy prowadzili wojennych Inni znowuż twierdzą, że mo
roboty niwelacyjne Wczoraj do wiadomo g ły  lo być Jakieś zabytkowe naczynia zna
ści ks. Misjonarzy doszła wiadomość, że cznej wartości.
robotnicy podczai prac natrafili na dość Ks. Misjonarz Cezary Kamiński zamel-
znacznej gł ■- nkośd na jakieś naczynia dowal o wypadku policji, zarzucając przy
mosiężne, H ektórzy utrzymują, że były właszczenie tych przedmiotów robolnl-
1© neczyni? kuchenne, przez kogoś ukry kom Władysławowi Azanowic;owl (Ho
le  w zlemt podczas okupacji niemieckie), woświecka 3) i Aleksandrowi Ozowiczowl
Niemcy bowiem, jak wiadomo, rekwirowa (Poprawska 22). (s)

Uroczysty dzieli Gimn. im. Zygmunta Augusta
W  dniu 2 maja b. t. obchodziło Part- 

sfwowe Gimnazjum łm. Zygmunta Augu- 
sfa, lak co roku, święto swego Królewskie 
go Patrona. Uroczystość odbyła tlę skrom 
rwt, aby bez patosu I urzędowej atmos
fery uczcić Pałrona szkoły n!e słowami 
ale krótkim przeglądem realnych osiąg
nięć młodzieży.

Zupełnie słusznie stara się Dyrekcja 
szkoły o *o, aby młodzież co roku w 
łym dniu mogła się wykazać, choćby njj 
skromniejszym, ale rzeczywistym dorob
kiem. W  roku bieżącym młodzież złożyła 
sprawozdanie ze swoich postępów w wy 
szkoleniu strzeleckim.

Po odegraniu hymnu państwowego 
przez orkiestrę szkolną ! wprowadzeniu 
sztandaru uczeń klasy 7-b Tomaszewski—  
w krótkich słowach przypomniał kolegom 
nieznane zasługi, położone priez Patro
na szkoły, wielkiego króL dla całej Pol
ski i drogiego mu Wilna, podkreślając, 
że duchowi tak jego jak i Wielkiego Bu 
downiczego nowej- Polski Józefa Piłsud
skiego winn.smy składać jako dowód pa 
pamięci przede wszystkim własny wysiłek 
i pracę

Jako dowód skromnego spełnienia łe 
go programu przedstawił mjr Fruziński, 
inspektor P. W. i W. F. w Wilnie, wyniki 
pracy strzeleckiej młodzieży gimnazjum 
w bieżącym roku szkolnym

W  r. b. osiągnięto znaczny postęp w

sobie. Aż tu pewnego dnia, zdaje się 11 bm. 
przychodzi do niego nl-ejaŁ i Palczyk z Nowo 
giódka i oddaj’e wezwanie, że razem z żoną 
ma się zgłosić natychmiast do hotelu „Euro 
pV' w sprawne tego właśnie długu. Kurian 
uwierzył i poszedł z żoną. Aliści okazało się 
że żadnego lam delegata Banku Ro]nego nie 
było i nikt go nie wzywał. Kurian w mig się 
zorientował w jakim celu go oszukano i po 
siał w te pędy swojij żonę do domu gdzie 
już się rządził egzekutor w obecności ko
mornika Hladkicgo. Raba narobiła gwałtu 1 
dżentelmeński egzekutor zaniechał eksmisji.

Sprawę skierowano jakoby do prokurato 

ra. f ■

LI D 7 IC A
— PROJEKT BUDOWY RZEŹNI MIEJ 

SKIEJ. Obecny budynek rzeźni micjsk.ej 
jesf zupełnie nleodpowi sdni, ani ze 
wzglęau na swe rozmiary, an. na możli 
wość zainstalowania w nim nowoczesnych 
urządzeń.

Począ*kov'o więc istniały projekfy od 
remontowania i rozszerzenia starego bu
dynku. Ze względu jednak na słosunko 
wo wysokie koszta i propoicjonaln.e ma 
łe ełakły inwestycyjne Zarząd Miejski 
słusznie mysi łę porzucił, projekiując row 
nocześnie budowę dużej całkowicie no 
wej i nowocześnie urządzonej rzeźni 
wraz z chłodnią.

Obecnie został opracowany projekt 
budynku rzeźni wraz z chłodnią oraz fa
bryki konserw.

Rozmiary budynku ze względu na mo 
żliwości zrealizowania budowy są aż na
zbyt imponujące. Fronł budynku wynieść 
ma 100 m długości, kubatura ogó'na 
14,400 ma, koszłorys budynku w.az z in
stalacjami około 500 łys. zł,

W  tym rozmiary właściwej rzeźni wy
nosiłyby mniej niż połowę (kubałura 
7800 m'1), a przypuszczalne koszta wy
nosiłby ok 300 łys. zł. Projekt uwzględnia" 
iedynie całość obu części budynku (rzeź 
nia i fabryka konserw) ze względu na 
możliwość ew przybudowy.

Budowa rzeźni miejskiej przewidziana 
zesłała już w czteroletnim planie inwesły 
cyjnym.

Obecnie po zaakceptowaniu orojeklu 
i uzyskaniu odpowiednich funduszów z 
F. Pr. w roku bieżącym jesf projektowane 
rozpoczęcie zakrojonej na szerszą skalę 
budowy, która jak należy pizypuszczać 
w znacznym slooniu spłynęłaby na oży 
wienie życia gospodarczego naszych 
ziem.

— Zebranie Zawodowego Związku Pracow 
ników Kolejowych —  odbędzie się w loka lu  

e tasnj-m w dniu 23 bm. o godz. 16. Porządek 
dzienny: 1) sprawozdanie delegata ze Zjazdu 
Okięgowego. 2) Sprawozdanie organizacyjne 
i 3) W olne wnioski.

—  Nnwa szkoła. Zarząd Miejski w Lidzie 
postanowi! rozpocząć budowę nowego gma
chu 7 kla»owej szkoły —  przy ul. Legiono
wej.

Poza sumami z budżetu miejskiego są 
przewidziane subwencje z Funduszu Pracy 
i T-wa Pojiierania Rudnwy Szkół.

— Roboty miejskie. Zarząd Miejski, zatrud 
nsa obecnie na robotach inwestycyjnych 160 
bezrobotnych dziennie.

— USIŁOWANIE SAMOBÓJSTWA 
ROBOTNIKA. W  dniu 19 bm. usiłował 
popełnić samobóisiwo wypiia>ac esencle 
octowa robotnik Poiko Mikołaf Denata 
odwieziono do szpitala państwowego w 
Lidzie. Niebezoieczeństwo iysciu nie gro 
*1. Powodmn targnięcia się na życie są 
złe warunki ivctowe.

Wiino jest piąkne ale ukwie
cone będzie stokroć pięk

niejsze

szkoleniu; brało w nim udział Już 267 
toczniów na ogólną liczbę 541 ze wszyst
kich klas z wyjątkiem Vll-a I ll-b. Wyniki 
osiągnięte przeciętnie w całej szkole, Jak 
I w poszczególnych klasach uznać można 
za bardzo dobre. Tak np. mistrzostwo ze 
spałowe zyskała klasa IV-b uzyskując na 
36 uczniów 2166 punkłów co słanowt 6C,1 
punktów na 1 ucznia, a więc przeciętną 
b. wysoką. Mistrzostwa Indywidualne zdo 
był Sadkiewicz ucz. klasy 8-c uzyskując 
95 punkłów na 100 możUwych.

Szczególnie należy podkreślić ogrom-* 
ne podniesienie się ogólnego poziomu 
wyszkolenia strzeleckiego w szkole Gdy 
w roku uoiegłym na każdego ucznfa (łak 
strzelającego — jak niesłrzelającego) 
przeciętna wyniosła 7,3 punktu, to w roku 
bieżącym podniosła się na 26,7, c dla 
uczniów strzelających na 53 punk'y.

To fez major Fruziński podkreśhł, że 
wysiłek praca młodzTeży gimnazjum da 
je jej wszelką podstawę do nadziei na 
uzyskanie pierwszego miejsca w tegorocz 
nych zawodach międzyszkolnych o mi
strzostwo okręgu wileńskiego.

Krótką, bo zaledwie półgodzinną uro 
czystość zakończyły znakomite produkcje 
orkiesfry szkolnej pod dyrekcją 
prof, Franczaka, kłory w n.ezwykle krót
kim czasie polrafił doprowadzić zespól 
szkolny do napiawdę wysokiego pozio 
mu, wzbudzającego szczery podziw i 
uznanie wszystkich ODecnych. K.

TEATR I MUZYK/
t'

TEATR LE TN . W  OGROZIE 
PO BERNARDYŃSKIM.

• Dzis -aj w sobotę wieczorem o godz 
8,15 n- przedsiawienm po cenarh zniżonych 
dana będzie nowa premiera '-ezonu, współ
czesna sztuka p. t. ..Jutro niedziela wiedeń
skiej spólk autorskiej Adlera i Perulza, w 
przekładzie Zdzisława Kleszczy ńskiego.

—  Niedzielne popuhrjlniowe przedstawie
ni- pn ecnnch propaganćows-rh (w sezonie 
letnim zniżonych) - wypełni doskonała- ko 
nn dia „Z loty wieniec"’ w prei fierowej obsa 
dzie zosjiolu z p. Jadwi Żmijewską w roli 
głównej.

TEATR MUZYCZNY „LU TN IA ".
—  Dzisiejsza pceodcT*. Dziś teatr „Lu t

nia" wystawia poraź pierwszy, krotoehwilę 
ze śpiewami i ta/.cami W . Rapackiego „Ja tu 
rządzę".

Pełne humoru to widowisko jmsiada ory
ginalny j ciekawy akt 2 gi, który się dzieje 
z-i kulisami teatru operetkowego co daje mo 
żi.o.<ć reżyserowi do realizarii naj-ozmait 
8zych pomysłów aktualnych, to też dzisiej
sza premiera obf.tować bedzie w różne nie
spodzianki.

Głownf roje tej nowości powierzono p R. 
Ilalmirskiej, M. Y,7awrzkov.iczowi, I\. Wyr- 
n "z W irhrowsklrmu i Innym.

Atrakcją wieczoru Jrezwątpienia będzie wy
stęp 7esjK>łu najlejTszych -w Polsce reweller 
sów koc ecyeh Irmev-rewellers. Zespól ten 
uda’0  się pozyskać tylko na k' .a występów.

Ceny letnie —  zniżone.
W e czwartek 3 t piątek 4 czerwca zaw i

ła do W ilna zespól opery Warszawskiej z A 
8z]emińską, A Wrońskim, Z. Dolińską i R. 
Mossoczym na czele. Wystawione zostaną 
dwie oprry „Cyrulik Sewilski" —  Rossiniego 
1 „Travia fa“ —  Verdi‘ego. Orkiestra i chóry 
z w lek ‘.zon e

B.lety już są do nabycia w kasie Teatru.

W YSTAW A KOSSAKA.

Jubileuszowa Wystawa Wojciecha Kos
saka. Kasyno Garnizonowe Mickiewicza 13. 
Otwarta codz. od godz 10— l(t-ej wieez.

Pcd psciąg
Dnia 20 maja rb. na odcinku Grodno 

— Białystok nucił się w celu samobój
czym pod pociąg nr. 706 Jan Łucklewicz, 
m-c os Czarna Wieś. Pociąg przepołowił 
dało Łuckiewicza.

Dnia 20 bm. na stacji Baranowlcze Po 
leskie w pociągu osobowym nr. 933 
zmarł nagle 62-letni Berko Ickowicz, m-c 
Horodzleja. Zwłoki przekazano krewnym.
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6,30 —  Pieśń majowa. 6,33 —  Gimnasty
ka, 6,50 —  Muzyka z płyt. 7,00 —  Dziennik 
poraawiw 7,10 —  Program dneimy. 7,15 —  
Audycja dla po-robowych 7,35 —  Informacje 
i giełda rolnicza. 7,40 —  Muzyka na dzień 
dobry. 8,00 —  Audycja dla szkól 8,(0— 11,30 
Przerwa. 11,30 —  Spiew-ajmy piosenki — pro 
w a jz i prof. B. Rutkowski. 11,57 —  Sygnał 
czasu i hejnał. 12 03 —  Utwory Franciszka 
Schuberta. 12,40 —  Dziennik połudnmwy 
12,50 —  Mala skrzyneczka. Na listy dzieci 
ze wsi odpow ie ciocia Hala. 13,00 —  Kon 
cert życzeń. 14,00— 14,30 —  Przerwa. 14 30 
Wesoły zwierzyniec —  obrazki dla dzieci.
15.00 —  Wiadomości gospodarcze. 15 15 — 
Sardany i fandanguille. 15,25 —  Życie kullu 
ralne miasta i prowincji. 15,30 —  Codzienny 
odcinek prozy. Miesiąc nektarowy —  nowe 
la B. Prusa 15.40 —  Progtam na niedzielę. 
15.45 —  Muzyka jazzowa. 1 ,05 —  Skrzynkę 
techniczną prowadzi M. Galski. 16." 5 — Kra 
jobrazy w muzyce w wyk. ork. j>od dyr. Ada 
ms Hermana. 17.00 —  Transmisja nahożeńst 
wa z Ostrej Bramy. 17.50 —  Przegląd w vdaw 
nielw —  prof H. Mościcki 18.00 —  Poga
danka aktualna OZN u. 18,10 —  Wiadonmś 
ci sportowe. 18,20 —  Muzyka dawna. J8.M)
— Tydzień dziecka —  pogadanka aktualna.
19.00 —  Audycja dla Polaków za grauicą. 
Ma j>olską nulę —  aud. muzs czno-słow na. 
13,30 — Koncert rozrywkowy W vk.: ork. T. 
R i Luba Lewicka —  śpiew. Akorap. prof 
Urstein. 20.30 — Nowości poetyckie omówi 
W Sebyła. 20.45 —  Dziennik wieczorny.
20.55 —  Pogadanka aktualna. SC1.S0 — Kon
cert kameralny w wylr. Kwartetu P.R 11 35 
Chór Orlan.Ia w- swoim repertuarze. 22.00 —  
To i owa —  dawny światek literacki w sa!v 
rze Prusa w oprać Z. Marynowskiega. 22.30
—  Muzyka taneczna w- wyk mai ork. P. R.
22.55 __ Ostatnie wiadomości dziennika i„-
diowego. 23 00 — Muzyka laneczna z płyt.

Wiadomości radiowe
UWAG.Ś RADIOSŁUCHACZE!

PRZED NAMI ZIELONE JEZIORA!

W  niedzielę 23 bm Rozgłośnia Wileńska 
organizuje dla radiosłuchaczy i ich rodzin 
wycieczkę kombinowaną t. j. stallkiem do 
Weiek, z przystani podjazd około 4 kim. au 
tebusami i 1 kim. p;eszo nad brzeg jeziora.

Koszt przejazdu w obie strony 1 z ' 50 gr. 
Przewidywany „wesoły podwieczorek", włas 
ny „lotny bufet". Odjazdy punktualnie o 
godz. 8 i 9,05, powrót o 18,30 i 19,50. 1 Jzial 
n- wycieczce wyłącznie po uzyskaniu k rt 
kontrolnych (miejscówek) które wydaje Roz 
głośnia dzisiaj do godz 20 bez przei ;y.

RADIOW E KONCERTY ROZltYM KO WE 
W  SOBOTĘ.

Radiowy week-end stoi zawsze p-wi zna
kiem miłej rozrywki o  dobrym poziomie arty 
stycznym. Dnia 22 maia odbedz.e «ie w Pol- 
sii.m Radio kilka tego rodzaju audycyj na 
szczególną jednak uwagę zasucują dwa 1 on 
ceyly wieczorne. Pierwszy z nich o ty 
1-9 30 przyniesie występ Orkieśtty Polskieg 
Radia pod dyr. M. Mierztjwsk.ego. oraz ś j«  
waczki Lubj Lewickiej. W  propanu* na] 
milsze pieśni i melodie »  znanych operetek 
i dżw^kowców. Koncert drugi, szczególnie 
przyjemny dla radioshu haczy, łaknących 
rtzrywk. po całotygodniowej pracy to wy 

stęp Chóru Orlanda, o  godz. 21,35.

Zmarł prcbosTCZ
parafii DruwMławnń!

ima. t nagle ne udar ler prnLosic* 
parafii prawosławnej w Nieśwłt zu 
Oriegorz Czypul- Zmarły pełnił ©bowląz 
i auszpasterskle w Nieświeżu przez prze 
szło 40 lat bez przerwy, ciesząc tlę i r 
nanlem I popularnością swoich wiernych

samobAlstwo 
na Górze Zamkowe)

Wczoraj wieczorem na Górze Zamko 
we} na ławce stojące) w głównej a'.ei xj* 
strzelił się kelner restaurac|i „Zacisze" 
Feliks Czerniawski.

Desperat strzelił sobie w skroń, co 
spowodowało natychmiastowy zgon.

Zwłoki pcilcja zabezpieczyła. (c).

herderstwo izy nieszczęśliwy wypadek
ra szosie Wilno —  Soły

Tragiczny wypadek samochodowy wy 
darzył się wczoraj na szosie Wilno — Sc 
ły. Z relacji przygodnych świadków miał 
on przebieg następujący.

Szosą w kierunku Soł mknęło dułe au 
to ciężarowe, nape*niore bydłem Na 
przedzie samochoau obok kierowcy s'e- 
dzia* jakiś osobnik, prawdopodobnie ro 
botnik, wynajęty celem dozorowania tran 
spor*owanego bydła.

Nagle drzwiczki samochodu otworzy
ły się I |adący obok szofera mężczyzna 
wvpadł na szosę, lak się późnie] okaza 
lo odniósł on śmls;fehe rany

Auto jednak nie zatrzymało się I pom

knęło dale] w tym samym tempie, znika 
|ąc wkrótce w obłok ach kurzu.

Wieśniacy chcieli zawieźć rannego do 
miasta. W  drodze do szpitala Jednak nie 
szczęśliwy zmarł naskutek doznanych ob 
rażeń.

O wypadku powiadomiono policję. 
Wobec nieznalezienla przy tragicznie 
zmarłym żadnych dokumentów — tożsa 
mości jego narazie nie ustalono. Pollc]a 
wszczęła energiczna dochodzenie. W  
piferwszym rzedzle wydene zostało za
rządzenie o zatrzymaniu podejrzanego 
samochodu. je).

Obława na Rynku Drzewnym
Folicja od dłuższego czasu walczy z | 

pokątnymi handlarkami I handlarzami, któ 
rzy z koszyków sprzedają biie ptactwo 
bez licencji i b«z pozwoienia. Pokątny 
ten handel koncentruje się szczgólnie na 
Rynku Drzewnym.

W  związku z łym wczoraj, jako w 
dzień rynkowy, policja p rz ep ro w ad z iła  
nagłą obławę, podrzes której zatrzymano 
17 handlarzy I handlarek ptactwem.

Wszystkich „załadowano" do auta cię 
żarowego I odstawiono do komisariah
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M O T O C Y K L E  ® R O W E R Y  « RADIO
APARATY ® 10 wi| lk ą  10 © „ R A D I O - M O T O R "

D Z I Ś  P R E M I E  1 A.

Errol Flynn
znany z f. „Kapitan Blood" I „Szarża Lekkiej Brygady"

•ES ZIELONY SYbNAŁ
UWAG/1' !  Jeszcze dziś i jutro jako nadprogram: 

Uroczystości koronacy|ne. w  Londynie 
oraz najnowsze aktualia

H E L b » l £  I Dzl4' Nowa M  a r  B e n a  U t E T R i C H
"  —  ■ *  edycja 1937 r. j  G a r y  C f t O / » F «

„MAROK [0“____
t A S I M O I  -Pziś wielki F I L M  S Z P I E G O W S K I

—  Lot straceńców

w arcydzieło 
wszechświat, 
sta wy

Reż. Sternberga
Nad program: 

Atrakcje i aktualia

Wstrząsająca katastrofa nad oceanem. Nad program: Dodatki I aktualia

A P I I E C I # A  I £>iś nowa fascy- Jnnn fD jlW IM R n  w filmie olśniewając. 
O O f f M S I C O  | nujaca wspan ąła JOall U u A llfU R U  przepychem wystawy

"S ^  ZACZF.LO Sil OD POCAŁUNKU
Nad program UROZMAICONE DODATKI. lU.ez. ‘acflksi o  4-ej, w nledz. 1 św. o

Kino M A R S UWftGA! Rodzice, Dzieci i Mlodz«eż! 
Tylko dzIS I Jutro od godz. 2*aJ do K-eJ piękna bajka

A L A  w  K R A I N I E  C Z A R Ó W Gary Coop ir

6°eł|0pdpz: MSŁ.OSTMi a —  z (Kgą Czachu^ą
T e a ir  Popularny D Z I Ś  powtórzenie premiery wspanialej rewii w 2-ch cz, ” 0 obr. p.t.

uflu/n<n Halko! ,Tu Kufc?ycka!
* " ■ 1 1  J i ł l  Udział bierze cały zespól z Janiną Kulczycką na czele oraz nowo-

wozaangazowany chór rewelersów , Jolly Boys“ .
Ludwisarska 4 Początek o godz. 7-e] i 9.15 wlecz.

“ OLSKIE KINO Dziś po raz pierwszy w Wilnie szampańska komedia muzyczna

2 = = S P C z a r d a s z ,  t o k a j ,  m i ło ś ć
w r°i. „ Marika Rsekk, Hans Stur wa i Paul Kentp

Cygańskie melodie węgierskie tańce Miłość porucznika huzarów. Wyścigi

Aukcje I Targi służą Twoim Interesom.
l/l AUKCJE FUTRZARSKIE w WILNIE

2-go i 3 go czerwca 1937 r.
(ze specjalnym nasław'aniem na surowe skóry żrebęce)
VII AUKCJE FUTRZARSKIE w WILNIE

27 go 1 28-go lipca 1937 r.
(ze specjalnym nastawieniem ..a surowe skói y cie'ęce .moi e'0

III MIĘDZYNARODOWE TARGI FUTRZARSKIE 
w WILNIE

odbędą się w terminie od 21-go iipca do 4-go sierpnia 1937 r.
bliższych informacyj udziela Izba Prrem. Handlowa w Wiln’e, 
Komitet Wykonawczy M. T F., Wilno, Mickiewicza 32, tel, 23-53

Z ak*ad ootyczny

Jana

i i m
Wileńsk 25. tej. 1684

wykonuje binokle 
i okulaiy ściśle w-g 
recept p. p. lekani 
okulistów. Poleca naj

nowsze modele

Cerowanie i Reperacje
bielizny, ubrań I pończoch.

Roboty na drutach i szydełkowe,
darcie pierza ł włosia oraz roboty słomiane 

przyjmuje
i t

99'S a l a  P r a c y
w „Domu Nocleg, dla Kobiet"

. przy ul. Żydowsk'ej 10
od g. 10 do 12 I od 7 do 8 w;ecz.

P r y w a t n e

Gimnazjum Koeduk.
im. Ks. P io tra  iJkasgi

Wilno, Ludwisarska 4, tel. 23-03
z pr, G mn. Państw. 
Przyjm. wpls\ lczn. 
do ki. I, U, III o*az 
za zezw. Kurat. do 
kl. IV od dn. l.Vi. 
do 15 VI. Początek 
egzam. 17.VI. r. b.

Dla dorosł ud I 1S 
do kl. I i II nowe
go typu, oraz do kl. 
III (typ Humamst 
z oadziat. matem, 
przyrodo.'. Nauka 
wg 16 45 ao 21.15

Natychmiast
poszukują

2 pok. lub 1 po!c. dużego ze wszelkimi 
wygodami w centrum miasta Oferiy do 
Ącirn. ,,Kurjera Wleńsktógo" pod Nr 22.

TaJieln Baterii
11 ty dzień ciągnienia 4-ej klasy 38-ej Loterii Państw.

I i II ciąganie
Główne wygrane

73.000 zł.: 22349 
' 5.000 zł.: 28633 55707 62919 

106595 130940 163823
2.000 zł. 3094 14264 18423

22083 51621 79251 79428 80471
88759 96762 106612 131814
174919 184040

ji‘ 1.000 zł.: 745 4485 29701 37408 
61559 65215 90693 95857 111354 
112985 119015 124733 131589

j;l 44916 147556 150990 171315
170334 173027 177182 186727
1SS063 189649 '

Wygrane po 200 zl.
, r 91 07 108 75 77 236 31 843 964 95 
98 075 17„ 79 243 689 723 73 .1 7>96 
2437 542 52 816 46 61 930 3157 227
6 Ll 679 9?4 4045 59 320 434 5x6 834 
42 70 C2łlJ 876 88 6311 400 14 805 
9r 5 54 7038 152 59 7J 474 516 25 
■738 35 92 891 8105 329 37 481 533
75 805 89 9089 193 227 665 79.
“  lOOcT f ‘ 73 353 512 697 769 870 
11011 13 157 97 210 19 50 739 941 
12054 285 508 072 755 809 85 941 «« 
l i  13017 98 120 322 41' 581 96 9'9
42 14004 23 207 59 525 58 799 870
9*8 15144 63 208 415 18 40 9-. 696 
634 69 78 84 723 27 16310 412 523 
90 S36 923 52 17U01 53 168 1' 306
19 4„1 74 522 93 799 18016 85 146
424 628 82 19008 47 14u 256 68 459 
66n 750.

200-0 102 251 59 477 785 836 63 
933 21.333 439 590 663 719 71 90 919 
61 „2022 206 58 71 476 781 866 902 
2„32 t>” 564 682 717 916 240xo 77
178 418 "7 72 509 32 37 55 676 759 
86 *15 982 25020 170 266 519 2 616 
72 800 945 2C007 77 101 70 434 575 
773 866 93 27299 483 532 093 28x18 
2J„ 306 91 786 29135 57 462 730 949 
26 30162 -403 560 86 611 96 728 63 
3105" 160 57 264 89 457 53° 668 74 
85* 916 35 62 32041 218 331 61 408 
£ t'4 25 8 4 46 "8  92 330ul 91 209 21 
359 92 34192 314 68 4C6 52 7 66 93 
#00 809 919 27 34 35098 116 36 437 
75° 84 733 851 94 36070 388 463 84 
713 21 71 940 56 37018 21 >9 124 56 
408 ' i  u 24 68 508 57 75 88328 49 68 
404 515 612 742 82 877 39053 64 159 
80 215 400 32.

40565 639 745 817 H049 1 01 48 2 58 
415 709 874 969 42279 41 9.5 5,2 19 
67 j5 ‘-7 1.1028 80 194 290 440 768 918 
♦4136 74 516 716 45268 3l5 6fi.3 46322
46.8 513 899 926 47097 3*|1 426 534 
689 766 926 <8181 354 69 437 53 532 
fi !9 829 82 934 49241 73 3«1 9* '85
7 ’3 909 500,52 396 451 671 806 51076 
153 369 90 497 573 o 18 876 O2430 35 
785 817 976 53007 llf 2<Tt 13 61 353
94 772 950 54061 230 '71 566 79 641 
708 920 67 70 78 55006 Igs 595 659 
717 5?089 128 91 268 75 640 5’ 192 396 
459 89 510 929 83 58040 I 04 81 J96 
429 86 672 709 818 59079 220 °1 40" 
9 15 fiOufię 3,54 522 25 367 905 61
£>•■ !(. 233 69 85 343 6 1 84 425 717
63135 928 03010 149 221 575 98 655 
<0 <06 23 C4 901 5 64010 26 113 26 
>55 335 95 776 65084 246 39° 5~6
735 967 68.314 09 590 715 936 69 67725 
041 55 60074 4.37 518 93 809 84 963 
69057 461 92 506 12 62 72 446 52 718 
827 7'>0l8 188 96 200̂ 332 73 77b 98 
040 43 56 71122 83 425 46 524 9,)I
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L91 212 329 37 436 743 808 126179 
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508 672 721 381 931 133099 173 
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573 151261 548 63 612 67 890 92 
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270 907 52 4 5 7 5  622 789 873 999 
165238 <T 535 S?l 96 73; 5u 814 44
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83 624 4 1 711 67 Pi,7 9.6 17227, 448 
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III ciągnienie
Wygrane po 230 zł.

932 425 515 600 750 60 65 1011 85 
451 842 2C39 568 626 747 950 3209 
491 890 4132 67 638 74 790 960 5276 
363 688 91 854 6072 199 735 387 7033 
85 102 285 908 8309 419 655 850 966 
9083 90 154 387 671 10143 339 598 
731 58 U268 511 73 689 795 847
994 12100 418 38 549 613 729 894
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18836 180 773 19262 555 606 869
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758 83 22027 278 399 571 806 24118 
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IV ciągnienie
Główne wygrane

Stała dzienna wygrana 20.000 
zł. na nr. 105307 ,

50.000 zł. na nr. 78920
15.000 zł. na nr. 15341
10.000 zł. na nr. nr. 31400 79863 
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5.000 zł. na nr. nr. 98686 1258R6
2.000 zł na nr. nr. 19644 25674 
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Wygrane po zł.
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DOKTÓR MED.
J. Piotrowicz- 
Jurczenkowa

Ordynator Szp. Samica 
Choro Dy sitórne, 

weneryczni* kobiece 
Wjjoiska 34. t*1. 16 88 
Przyjmują od 5-7 w

tmKTÓA
Blumowlcz
Choroby weneryczne, 
skórne I meempłc. 
Malkf 21, tal l  !1 

Przyjm. od %— 1 I ;

AKUSZERKA
Mar|a

Larnerowa
Przyjmuje od 9 'ane 
do 7 wlecz. ul. J. Ja- 
♦tósklegc 5— 10 tóg 
Ofiarnej (ob. Sąduj

AKUSZERKA
Ś m i a ł o ś ?  s k ą

Bahliirt Kwłt- 
tycz. o9.nl> lian** ce 
ry usuwanie zmarsa- 
ęr.ik, wągrów, plenów, 
brodawek, luptezu, 

usuwanie tłuszczu s 
bioder. brzucha, kr*- 

my odmładzający 
wanny elektr., elaiń- 
tryzreja. Cenj przy
stępne Porady hezpla 
tne. Zamkowa 26—•

f  1  nn m półbuty 
I  I  > dziurk ow.
1 *5 90 m- p->lbutyI  ł J  plecione 

poleca wytwórnia
W. Nowicki
Wiino, Wie ka 30

P L A C
uo sprzedania przy 

ul. PopowskleJ 36. 
Powierzchnia 25-90 nf* 
Dowiedzieć się: Pić- 
romon’ *6 u właści

cielki domu

Dekoracje
balowe, kotyliony, za
bawki, plakaty wyko
nuje Pracownia gru
py absqiwentów Wy
działu Szfuk Pęku, 

ino, 3 Młja 9—10

Nauczycielki.
bony, wychowawczy
nie I wś (ęlkiegp ro- 
dZfiU służbę dorpc. a 
ftpbwMn.icza Wolę- 
iódzkię B  ure ruły- 
j„szu.Pracy w, W tóie 
*— -ńStka 2, telefon

Student U.S.B.
poszu (uje kond ycjl 

M wyjazd w okresie 
"Kocyjnym. Laska- 

#a <'ier*y kierować 
do Kurjera Wheńsk. 

pod .Solidny*

Pomagam
w nauce uczniom I 
Oksternistom z kur-u 
gimnazjalnego. Wa
runki przystępne, na
uka solidna* Łaska
we zgłoszenia: z. Do
broczynny 2-a m. 7

R E D A K C JA  1 A D M IN IS T R A C JĄ :
Konto P.K.O. 700.312 

C e n t r a l a  — W ilno, ul. Biskupa Banduisklegc 4. 
Redakcja- tel. 79— godz;ny przyjęć 1—3 po południu 
Administracja: tel. 99— czynna od godz. 9.30— 15.30 
Drukarnia: tel. 3-40. Redakcja rękopisów nie zwraca

O u d z 1 a ł y r Nowogródek, ul. Kościelna 4 
Lida, ul. Zamkowa 41 
Baranow icze, ul Narutowicz* 70

P r z e d s t a w i c i e l e :  Kłeck, Nirśu leż, Stonirn, 
Szczuczyn. Slolpce, Widnżyn, Wilejka.

iSi338M B5BBttw BtłŁ3SS^3g^3SI BBSRBB5HB 

CENA P R E N U M E R A T Y  m iesięcznie: z od
noszeniem do domu w kralu— 3 zł., z* gra
nicą 6 zł. z odbiorem w administracji z ł.2.60, 
na wsi. w miejsrowościaih, gdzie nie m* 

urzędu pocztowego ani agencji Zł 250.

CEN  i O liŁ I >SZEŃi Za wiersz milimetr, przed tekstem 75 gt., W tekście 60 gr, 
za tekstem 30 gr, kronika redakc. 1 komunikaty 60 gr. za wiersz jedaoszp. 
Do tych cen dolicza się za ogłoszenia cyfro je  tabelaryczne 50°/., Układ ogło
szeń w tekście 5-clo lamowy, za tekstem 10-*am<>wy. Za treść ogłoszeń 1 -ru
brykę .nadesłane- redakcja nie odpowiada. Administracja zastrzeg i sobie prawa 
zmiany terminu druku ogłoszeń 1 nie przyjmuje zastrzeżeń m -jsta. Ogło. 

s/enia są przyjmowane W godz. 9.30 — 16.30 1 17. — 10.’

Wydawnictwo ,K.urjei Wileński* 5f i  o. o, biuK , 2-u i c z W i in o ,  uJ. Bisk. BandmskiegO 4, tel. 3-4U. Uedakiui Oup. Zygmunt Babicz


